Zalety godne 


Gdy Polacy mówią, czy piszą o An- 
glikach, mają zawsze na uwadze poli- 
tyczne myślenie į działanie  Brytyj- 
czyków, a szczególnie polityczny sto- 
sunek Wielkiej Brytanii do Polski i Po- 
laków. Uwagi bywają w tym wypadku 
z natury rzeczy krytyczne, często bar- 
dzo krytyczne z powodu zawodów, jaki 
naród polski doznał. Podkreśla się w 
ostrych słowach cechy ujemne postę- 
powania, analizuje pobudki, wytyka 
błędy, gromadzi oskarżenia. 


Ale może zaleca się czasami odbiec 
od tematów politycznych i przyjrzeć 
się życiu i naturze Brytyjczyków z in- 
nych stron — ze stron zdecydowanie 
dodatnich, które Polacy winni znać, ce- 
nić i brać sobie za wzór, Tym bardziej 
że wojna i okupacja spowodowały w 
społeczeństwie polskim w. dalszych 
skutkach znaczne wyrwy moralne 
wskutek podźwignięcia: okłamywania i 
oszukiwania wroga do.poziomu cnoty 
politycznej, czynu patriotycznego, nie- 
raz dzieła bohaterskiego. Jednak, gdy 
takie metody wejdą przez szereg lat w 
kiew i kości szerszych kół społeczeń- 
stwa, a przede wszystkim jego wraźli- 
wego młodego pokolenia, przenoszą się 
one z dziedziny politycznego odnosze- 
nia się do wroga w sferę własnego ży- 
cia wewnętrznego, społecznego i indy- 
widualnego. Przytem łatwiej jest zejść 
na tor zły, niż wrócić z niego na drogę 
właściwą, normalną i zdrową. 

W Wielkiej Brytanii młode pokole- 
nie wychowywane jest w surowo prze- 
strzeganym zakazie kłamania i postę- 
powania nierzetelnego. Kto miał dzie- 
ei w szkole angielskiej, może na ten te- 
mat powiedzieć wiele. W Polsce już 
przed wojną „nabranie” profesora 
przez ucznia, „oderżnięcie” zadania od 
sęsiada, „podpowiadanie”” koledze i 
wszelkiego tego rodzaju kawały ucho- 
dziły za dowód „sprytu”, „umiejętno- 
ści”, „inteligencji”, po wojnie — jak 
słyszy się skargi — nierzetelności tego 
rodzaju występują w bezporównania 
w jaskrawszej jeszcze formie i posta- 
ci. Tutaj są to rzeczy wykluczone, dy- 
skwalifikujące ucznia czy studenta, 

W Polsce dla niejednego chłopca i 
niejednej dziewczyny kłamanie w szko- 
le było i jest chlebem powszednim. Tu- 
taj biada, jeżeli uczeń przychwycony 
zostaje na kłamstwie; jeżeli istotnie 


' poślizgnie się w tym kierunku, peda- 


b 


gog staranny dąży do tego, by dany 
osobnik przyznał się sam do powiedze- 
nia nieprawdy. 

Szkoła brytyjska jest przede wszy- 
stkim szkołą charakteru. Trzeba 
stwierdzić, że np. gimnazjum tutejsze 
stoi pod względem dawania uczniom 
wiedzy niewątpliwie niżej od polskiej 
szkoły średniej; natomiast jako szko- 
ła charakteru góruje szkoła brytyjska 
stanowczo nad polską. 

" Zagadnieniu temu winny się bardzo 
poważnie przyjrzeć czynniki zawodowo 
do tego powołane. W okresie, w któ- 
rym mówi się i pisze o zacieśnieniu 
polsko - angielskich stosunków kultu: 

ralnych, należałoby wielki nacisk po- 
łożyć na gruntowne zbadanie .. metod 
działania pedagogów brytyjskich, słu- 
żących wychowaniu młodzieży, dla 
której nakazy moralne „nie kłam” i 
„nie oszukuj” nie są frazesem. 

To samo powiedzieć należy o naka- 
zie „nie kradnij”. 

Czy w Wielkiej Brytanii, a szczegól- 
nie w Londynie nie ma złodziei? Są o- 
czywiście, į to nie tylko małe złodzie-| 
Haszki, ale złodzieje w wielkim stylu, 
nieraz typu włamywaczy z rewolwe- 
rem w dłoni, szukający łupu w zbytko- 
wnych magazynach biżuterii, toalet 
damskich, futer itp. Ale przeciętnemu 
obywatelowi tutejszemu nietylko obce 
jest wszelkie zacieranie granicy mię- 
dzy tym, co „moje” a co „twoje”, ale 
ma on pod tym względem instynkt nie- 
słychanie wysubtelniony, rzec można, 
nieomylny, nigdy nie zawodzący. 

Tym tłumaczą się wszystkie, tak 
przez narody wschodniej Europy po- 
zazdroszczenia godne objawy życia co- 
dziennego, że np. tony koksu leżą w 
ztmowych miesiącach bez pilnowania 
przed blokami domów całymi miesią- 
cami, nie doznając niepożądanego u- 
szczerbku, że sprzedawca gazet może 
ma ulicy zostawić bez opieki, sam się 
cddalając, zarówno egzemplarze pism, 
jak talerz z leżącymi gołkiem „penia- 
kami”, — że przed każdym domem czy 
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Aresztowano 1.000 studentów 


chińskich 

Szanghaj. — Prasa chińska podała w 
dniu 3 czerwca br., iż 2 studentów chińskich 
zginęło podczas demonstracyj ulicznych w 
Czunkingu, a ponad 1.000 zostało zatrzyma- 
nych przez policją. Studenci domagali się 
zakończenia wojny domowej w Chinach. Po- 
Jicja chińska i oddziały wojskowe rządowe 
interniowały również w Mukdenie, Hankou, 
Wuchang, Foochow, Keifeng i Tiensin. W 
Szanghaju np. ponad 30 tysięcy studentów 
nastawionych przyjaźnie do rządu demon- 
strowało na ulicach miasta wbrew zakazo- 
wi policji rządowej.. W Szanghaju nie doszło 
jednak do żadnych większych starć pomiędzy 
rałodzieżą i policją. 


naśladowania 


domkiem mleczarz stawia bez zadzwo- 
nienia butelki mleka, stojące tam nie- 
raz godzinami i nie znikające w ręku 
ni 'ewłaściwym, — że nawet w nocy Zo- 
stawia się przed magazynami nieraz 
kwiaty i inne dekoracje, nie mówiąc już 
o tym, że z żadnego ogrodu prywatne- 
50, czy parku publicznego, ani za dnia 
ani w nocy nie zniknie żaden kwiat i 
uszkodzenia nie dozna żadne drzewo, 
żaden krzak. To dla Brytyjczyków rze- 
czy tak elementarne, że się o. nich-na- 
wet nie wspomina. Proszę z tym obra- 
zem tutejszej rzeczywistości codzien- 
nej zestawić to, ©0' się zwykło pod tym 
względem przedtem i teraz dziać , W 
Folsce. 

Wydaje mi: się, o ile-sądzić można 
ną dystans, że dla zdrowia polskich stó- 
sunków społecznych byłoby rzeczą -w PAE 
żądaną, żeby część energii, która zu- 
żywanaą bywa na wewnętrzne walki] 
partyjno-polityczne, poświęcona była 
zwiększonej trosce o zdrowe podstawy 
ogólno - moralne naszego życia zbio- 
rowego i indywidualnego, czego wyma- 
ga dobro całego narodu i wszystkich 
jego obywateli bez różnicy przekonań 
politycznych czy społecznych, Cieszył- 
bym się, gdybym się w swych uwagach 
Gi rzeczy po stronie polskiej py 

Londyn, w czerwcu. 


Dr. Marian Seyda. 


Marshall żąda 
pełnomocnictw dla 


"Frumama 

Waszyngton, — Sekr. dla spr. zagr. 
Marshall zwrócił się do Kongresu o u- 
dzielenie prez. Trumanowi pe'nomoc- 
nictw, upoważniających do wysłania 
misyj wojskowych i morskich do 
„państw zaprzy jaźnionych”. 

Marshall zapewnił, że wysłanie tych 
misyj nie sprzeciwiałoby się duchowi 
Karty O.Z.N. i że ich działalność nie 
mogłaby doprowadzić do starć z inny- 
mi państwami, włącznie z Rosją so- 
wiecką, 


SESE et CZE ALL 
Późne skutki bembardowań... | 

| OO O o D 
Zawalił się gmach ministerstwa 

niemieckiego w Berlinie, 
9 ofiar 

BERLIN. — Runął tu gmach dawniejsze- 
go ministerstwa Gospodarki Narodowej Rze- 
szy. Był to gmach, który ucierpiał w po- 
ważnym stopniu od bombardowania .w czasie 
nałotów alianckich. 9 osób, w czym 6 kobiet 
zajętych przy usuwaniu gruzów. zostało za- 
sypanych. Dotychczas udało się wydobyć je- 
dynie dwa. ciała, na odkopanie innych potrze- 
ba będzie kilka tygodni pracy. 


W Livorno zawalił się dom 

LIVORNO. — W Livorno runął dom, za- 
sypując 2 małych dzieci oraz cztery inne o- 
soby. Był to czteropiętrowy dom uszkodzo- 
ny już w czasie nalotów lotniczych aliantów 
w okresie wojny z Włocha ni, Władze miej- 
skie podjęły natychmiast akcję ratunkową, 
by wydobyć zasypanych. Według powszech- 
nego przekonania pod zwałonym domem nie 
ma więcej ofiar. sżę 
Z 


Abd-el-Krim w Egipcie 


00 PODOZA PRE że A a 
(New York. Times Photó) 
Był rzywódca wojowniczych szczepów marokań- 
skiej (= środku) który zbieg? ze statku frap- 
cuskiego do Egiptu, ywa rozmowy 
z osobi istości ciami egipskimi, 


Indie przyjęły plan 


Londyn. — W dniu 3 czerwca 
nastąpiło w Londynie i New. Delhi ró- 
wnoczesne ogłoszenie brytyjskiego pla- 
nu wycofania się W. Brytanii z Indyj. 

Plan brytyjski przewiduje stworze- 
nie dwóch państw indyjskich: P.a ki- 
stanu obejmującego późnocne obsza- 
ry indyjskie i Hindustanu z rẹ- 
szty Indyj. Państwa te miałyby, być 
stworzone po uprzednim wypowiedze- 
niu się zaiirieic KI Ch narodów. 

Oba nowe państwa indyjskie po u- 
zyskaniu całkowitej nie tra- 
ktowane będą jako Dominia i wchodzić 
będą do brytyjskiej Wspólnoty Naro- 
dów. 

Premier Attlee, w czasie swego prze- 
mówienia w Izbie Gmin oświadczył, iż | ; 
Indie weszły na drogę samodzielności. 
Obecnie same wypracują swoją. przy- 


Nacisk Komunistów na Węgrzech 
na partię Brobnych Posiadaczy 


B. premier Nagy i 


Budapeszt. — Sytuacja na Węgrzech jest 
jeszcze ciągle niejasna. Dyplomatyczni 
przedstawiciele Francji, Szwajcarii i Wiel- 
kiej Brytanii w Budapeszcie zostali wezwani 
do swych stolic, by złożyć szczegółowe ra- 
porty o ostatnich wydarzeniach na Wę- 

h. 


Pod naciskiem komunistów węgierskich 
Partia Drobnych Posiadaczy wykluczyła ze 
swego łona b. premiera Węgier Ferenc Na- 
gyego obecnie przebyw ającego w Szwajcarii 
oraz Marszałka Sejmu Belę Vargę. Ten o- 
tatni miał opuścić Węgry i udać się do Au-. 


i marsz. parlamentu wykleczeni z partii 


strii, do amerykańszej strefy okupacyjnej, 
chroniąc się tam przed aresztowaniem. 
Berno. — Syn b. premiera. Nagy, 5-letni 
na s w towarzystwie swej piastunki przy- 
był do Szwajcarii. Synowi b. Premiera to- 
warzyszył również ` urzędnik ` węgierskiego 
M.S.Z., który równocześnie przywiózł biżu- 
terię, ruchomości i gotówkę wartości 400.000 
franków szwajcarskich. oraz samochód. po- 
darowany swego czasv  Nagyemu  przęz 
marsz. Stalina. "Wszystko to na zasadzie ù- 
mowy, zrobionej w związkt z dymisją Na- 


gyego. 


Rok ` Année KIOIN. x 


| LENS (P. 66 C) 
r. Emile Zola, 101. 


ammer 5. czorwca”1941. 
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Raki się poto ya AEA h Republice 


Kryzys rządowy zapoczątkowałby kryzys reżimu 


Paryż. — Na poniedziałkowym] Rząd chce uniknąć katastrofy, mó- powiem prosto: mamy obowiązek do 
posiedzeniu Zgromadzenia Narodowe-| ił dalej premier Ramadier, Nie chce, | spełnienia i scime go w sposób 
go premier Ramadier wystąpił prze-| zby się maka ak stan jaki nastąpił po | możliwie wyrozumiały” 


ciwko polityce partii “Po omówieniu ostatnich ruchów 
o- f 


rękę” w organizowa- 
niu i rozszerzaniu się 
strajków, : oraz o- 
świadezył, że komu- 
miejscu nie postępo- 
waliby. inaczej, zmu- - 
szeni do tego intere- 
sem państwa. 
Przyczyną dyskusji 
stała się interpelacja 
posła Fajon w spra- 
wie zarządzeń rekwi- 
zycyjnych, jakie po- 
wziął rząd w odnie- 
sieńiu do. robotników 
elektrowni i gazowni. 


Premier Ramadier, 
poparty przez MRP., 
zażądał ' odroczenia 


dyskusji nad intei- Wobec. strejka, robotników iekarikich. w 
żon starają się dokonać wydań koniecznej ilości chleba. 


lacją. $à pomocy 

Poseł Fajon, uzasadnia jąc interpela- 
cję, stwierdził że prawo strajku nie 
może ulec żadnym ograniczeniom i że 
ustawa o ochronie narodu na pypegek 
wojny nie może być stosowana w` 
pedkach strajku. Mówca zarzucał poli a 
tyce rządowej jakoby. szła na prawo i 
stwierdził, że żaden rząd nie może rzą- 
dzić bez poparcia warstw pracujących. 

W odpowiedzi zabrał głos premier 
Ramadier, który nasamprzód 'stwier- 
dził prawo robotników. do strajku w 
walce o polepszenie bytu, atoli dał do 
zrozumienia, że obecne ruchy zarobko- 


(Photo France-Clichćs) 
Paryżn piekarze nieraz przy 


ogólnej podwyżce płac w ub. roku, co 
groziłoby gospodarce. francuskiej u- 
padkiem . jeszcze. szybszym i groźniej- 
szym, Ryzyka tego rząd nie akceptuje 
ani dla narodu ani dla robotników. Nie 
chce awantur do których pchają ci, 
Stórym namiętność zakrywa rzeczywi: 
st 

- „Rozwija się ruch odśrodkowy straj- 
ków jakby pod. kierownictwem utajo- 
nego dyrygenta orkiestry. Jest się 
świadkiem jakby ataku ze wszystkich 
stron na autorytet. demokratyczny. 
Wszystko się dzieje, jakby chciało go 


strajkowych Premier zwrócił się pono- 
wnie do komunistów: „Jeśli wasza po- 
lityka jest polityką większości niech to 
powie Zgromadzenie. Ja tutaj jednak 
ś| jestem dla obrony Republiki i jej au- 
ś|torytetu i będziemy jej bronić. Jeśli 
‘| nas ubijecie wówczas będziecie wie- 
| dzieć, żeście uderzyli w Republikę. Jest 
koniecznym, aby robotnicy to wiedzie- 
li. W tej chwili rozgrywa się los Repu- 
bliki i nieostrożności czy fortele praw- 
dy tej nie zakryją. Republika musi być 
' broniona į będzie broniona. 


Warstwa robotnicza wysłucha mego 


apelu. Zrozumie ona jakie cele z i 


ciemne mają ruchy, które rozwija się 


| pod pretekstem zawodowym”. 


Poseł Fajon w odpowiedzi zaznaczył, 
że komuniści 
Republiki. 


Prasa o wystąpieniu Premiera 


Paryż. — Cała prasa paryska oma- 


wia- wystąpienie premiera Ramadiera 


Wystąpieniu przypisuje. się duże era, zagadnienia”, 


pragną również bronić 


czenie, gdyż zdaniem niektórych pism 
miało na celu stwierdzenie odpowie- 
dzialności za stan rzeczy. 


x 
Przemówienie Frem. Ramadier 
po odwołaniu strajku kupców 


Paryż. — W związku z odwołaniem przez 
Federację małych i średnich przedsiębiorstw 
hasła strajku na 4 czerwca, premier Rama- 
dier wygłosił we wtorek wieczorem prze- 
mówienie radiowe. 

Zwracając się do kupców, przemysłowców 
i rzemieślników, Premier podkreślił zmysł 
społeczny, jaki wykazali, odstępując od za- 
mierzonego strajku. Nie należy sądzić mó- 
wił Premier, by wysunięcie jakiegoś żąda- 
nia, mogło być równoznaczne z załatwieniem 
go. Nie wszystko w chwili obecnej jest mo- 
żliwe. W okresie braków, jaki przeżywa 
Francji, konieczne jest jeszcze utrzymanie 
ograniczeń i kontroli rozdziału. Przywróce- 
nie wolności gospodarczej w okresie bra- 
ków, sprowadziłoby zwyżgę cen i ruinę fran- 
ka. Niezbędne przeto jest odczekanie aż bę- 
dzie poddostatkiem wszelkich towarów, a 
wtenczas możliwe będzie przywrócenie wol- 
ności podaży i popytu. 

Wszelkie użycie gwałtu mówił Premier, 
sprowadza za sobą gwałt jako środek odwe- 
towy i w rezultacie powoduje tylko stratę. 
Rząd nie może także pozwolić na narusza- 
nie swego autorytetu i dlatego pilnować mu- 
si, by wydane przez niego rozporządzenia. 
były wykonywane. 

„Złością, ani gwałtem nie rozwiąże się żad. 


Zatargi zarobkowe. 


W OKRĘGU. PARYSKIM 
c z w 


Paryż. — Pracownicy piekarń w „Paryżu 
i okolicy, którzy w poniedziałek rano podję- 
li 48-godzinny strajk ostrzegawczy, w środę 
strajkowali dalej, oczekując na określenie 
przez pracodawców ich stanowiska wobec o- 
rzeczenią komisji 'rozjemczej, na które ro- 


botnicy -się godzą. 


Przydział chleba dla ludności, który na 
dwa dni obniżono do 150 gr. dziennie, przy- 
wrócony zostanie do poprzedniej wysokości. 


| lecz odpowiadają < one środkom, jakimi 
| dysponuje naród. 


-| W razie dalszego trwania strajku, rząd 
ciłby się do wojska o dostarczenie piekarzy 
Robotnicy w fabrykach Citroena w, dal-| 


— m 


pod pokrywką żądań zawodowych ap 


kowe mają raczej polityczne pa r mae, s 
„ Ze wszystkich stron — 


nieraz w formie otwartej odzywają się ne. mowiac: zd szym ciągu stosują strajk t.zw. włoski, prá- 

hasła głoszące atak na i de- FW gel ho iaeaea kni, nig |ięuiac. w O A teka „Robotnicy w 
"yk." "i e» 3 

nmokrację”, — Na okrzyk ze” "strony zaodzilib się na podobną sytuację. Fae ea zy pod ho. Abe: 8 nide” & 'Bou- 


komunistów, że rżąd rozwiązuje żąda | Jakbym już słyszał wasze wystąpienie. jogne i Bagnolet powoduje zwiększanie się z 
nia w sposób niedostateczny. Premier | przeciwko sabotażystom. Republiki, Jal waże każdym dniem przymusowego bezrobocia 
odpowiedział, . że” rzeczywiście rózwią- 
zania są niedostateczne. dla robotników 


Sejm zatwierdził dwie mnowy z Franeją: 
o zaopatrzeniu ofiar wojny i o polsko - 
francuskiej współpracy kulturalnej 


7 i , w. A, — .A.P.). — ka, mówiąc następnie o 

gmachem siedziby Prezydium: włoskiej Rady | |. « WARSZAWA (Według P.A.P.) Posłanka Kluszyńs 
Ministrów kilkaset. tysięcy Makitęstintów: Na pl posiedzeniu Sejmu U- j| reemigracji z Francji stwierdziła, że gdyby 
demonstrujących swoje "niezadowolenie. z stawodawczego .. — jak już  donosiłiśmy | nie trudności transportowe, wróciłoby nie 
referacie posłanki  Kłuszyńskiej | jak się przewiduje 68 tys., lecz 100 tys. 


Manifestacje w Wzymie 

w I. rocznicę republiki 
Rzym. — Z okazji pierwszej rocznicy o- 
głoszenia Republiki włoskiej odbyły się w 
stolicy "Włoch wielkie manifestacje. robotni- 
cze. Przez 4 godziny przemaszerowało przed 


rządu utworzonego ostatnio przez Premiera | — 
De Gasperi. 

W. tłumie maszerujących niesiono transpa- 
renty z napisami: ,„Nie sprzeda pan Włoch 
za paczkę „Camela”, tj papierosów: ame- 
rykańskich, alba: -„„Wolność narodu włoskie- 
go nie kryje się w dolarach”, Na wielu in- 
nych transparentach- robotnicy włoscy nie- 
sli tia i nakrycie głowy „Wuja Sama”. 

Amerykański Sekretarz Stanu Marshall 
przesłał'na ręce nowego rządu dnia 2 czerw- 
ca br. gratulacje Stanów gjednoczonych. 


brytyjski podziału miwa państwa 


stwierdził iż plan brytyjski nie zada- 
wala -go we wszystkim, ale ma wszel- 


Polaków do Kraju. 

Ustawę o ratyfikacji konwencji dotyczą- 
cej współpracy. intelektualnej polsko - 
francuskiej, zreferował poseł Kołakowski ze 
S.P. Do zastosowania konwencji należy wza- 
jemne organizowanie katedr i lektoratów ję- 
zyka i literatury obu narodów w obu kra- 
jach, organizowanie instytutów dla popiera- 
nia studiów nad stosunkami obu narodów, 
ułatwianie wzajemnej wymiany studentów, 
profesorów i przedstawiełteli życia kultural- 
nego obu krajów itd. 

W dyskusji posłowie podkreślili zgodnie 
tradycje przyjaźni łączącej Polskę i Francję. 
Poseł Szycko z 5.L. zaznaczył, że ważną 
zdobyczą współpracy polsko-francuskiej jest 
zrównanie w prawach szkolnictwa polskiego 
we Francji ze szkolnictwem francuskim. 
Konwencja jest przejawem dążenia do odro- 
dzenia sojuszu polsko-francuskiego i jako 
taka zadaje kłam twierdzeniom o rzekomym 


(P.P.S.) przyjęto konwencję polsko - fran- 
cuską+ w sprawie -wypłaty zaopatrzeń z 
tyt. śmierci i inwalidztwa ofiarom wojny. 
Konwencja reguluje sprawę zaopatrzenia b. 
żołnierzy. armii - francuskiej, francuskich sił 
„wewnętrznych, członków : ruchu oporu we 
Francji, żołnierzy: b. polskich sił zbrojnych 
we Francji, Umowa traktuje obywateli pol- 
"skich na równi z obywatelami francuskimi. 
Skarb francuski łożyć będzie na nich 80 — 
100.000.000 fr. rocznie. z 


szłą Konstytucję i ludność Indyj będzie 
miała możność decydować o dalszych 


swych losach. 
Wielka Brytania bowiem nie narzu- 


ciłą Indion żadnych ram konstytucyj- 


nych. Spełniła ona jedynie swoją mi- 
sję, przygotowując przeszło 400 mi- 
lionów ludzi do podjęcia trudu samo- 
dzielnego rządzenia się. 

Churchill, przywódca konserwaty- 
stów stwierdził w Izbie Gmin, iż Indie 
zasłużyły na niepodległość. Wyraził on 
nadzieję, iż nowe dwa państwa indyj- 
skie pozostaną nadal w raraach wspól- 
noty brytyjskiej. Następnie Churchill 
podziękował premierowi Attlee.j wice- 
królowi Indyj za dotychczasowe prace 
i wysiłki, które doprowadziły do tego, 
iż wszyscy przywódcy indyjscy zalecili 
swym. partiom. brytyjski. plan... 

New Delhi. — Wice-król Indyzj, ‘Lord 
Mountbatten, w swym przemówieniu 


radiowym do ludności Indyj powiedział | 


między innymi: „W Indiach musi obec- 
nie 'ustać nieporządek i bezprawie”. 
Indie weszły na nową drogę, samodziel- 
nego decydowania o sobie. Lord Mount- 
batten zakończył swe przemówienie 
wezwaniem do zachowania spokoju i 
posłuszeństwa włądzom lokalnym. 
Przywódca. Partii Kongresowej, Pan- 
dit Nehru po zapoznaniu się z pozycja- 
mi -brytyjskimi wypowiedział się za. 
przyjęciem tego planu. Zdaniem Jin- 
naka, przewodniczącego Ligi Muzał- | n 
mańskiej, propozycje brytyjskie są re- 
alne i korzystne dla p ości Indyj. 
Wreszcie przedstawiciel  Sikhów 


kie dane, by być przyjętym przez całą 
łudność I yi, á 


EJ 

* Londyn. — Joi prasa brytyjska za wy- 
jątkiem komunistycznej „Daiły. Worker” 
przyjęła z zadowoleniem ogłoszenie planu 
brytyjskiego wycofania się z Indyj. Organ 
Partii Pracy „Daily Herald piszę, iż wpra- 
wdzie nie. wszedł w życie proponowany plan 
z maja 1946 roku, przewidujący zachowanie 
Indyj w ramach jednolitego państwa, ale :0- 
becny rozwój wypadków w Indiach .należy 
powitąć z zadowoleniem, Rząd: przeprowadzi 
w. najbliższym czasie w Izbie Gmin wszelkie 
niezbędne ustawy, by - Indie stały się pań- 
stwem dominalnym w ramach Wspólnoty 
Brytyjskiej. Pismo wyraża nadzieję, iż sto- 
z'Indiami ułożą się;korzystnie w naj- 

liższej waj Perya 
Times” podkreśla. fakt, -iż „przyjęcie pla- 

u brytyjsktego przez - przywódców indyj- 
AE jest jedną z najlepszych wiadomości, 
jakie nadeszły z lIndyj do Wielkiej Brytanii, 
Pismo to nie ukrywa, iż w Indiach panuje 

czej średni entuzjazm, ale zalecenie przy- 
jącia planu brytyjskiego przez wszystkich 
przywódców indyjskich, jest wydarzeniem 
wielkiej doniosłości. 

Liberalny „Manchester Guardian” wyraża 
przekonanie, iż nowy : „porządek jest. pewną 
nadzieją, że pomiędzy Wielką Brytanią i In- 
diami ułożą się. jak najlepiej-w przyszłości 
stgsunki polityczne. Nie należy zapominać, 
dodaje organ Liberaiów, iż trzeba 'będzie je- 
szcze przejść przez poważne trudności. Ale 
Wolność Indyj leży w ict własnych rękach. 

Wreszeije „Daily Worker” krytykuje rząd 
za szukanie nowych dróg rządzenia Indiami. 
Organ komunistów brytyjskich dodaje, iż o+ 
głoszony plan jest planem Konserwatystów 
I Partii Pracy, a nie dziełem współpracy z 

em, o którego -losach decyduje się . 
reszcie konserwatywny „Daily Mall” o- 
świadcza, iż Indie *ako całość przestały ist- 
„nieć, Rózpoczyna się dla nich okres ciemny 
i niepewny. 


bloku słowiańskim. 


Obie umowy z Francją zostały ratyfiko- 
wane jednomyślnie, przyczym debata dała o- 
kazję izbie do wyrażenia ‘sympatii dla 
narodu francuskiego i uznania dla zasady 


współpracy po!sko-francuskiej. 


aaa 


Pożar w motorówce 
Lyon — Clermont- 


Ferrand 
5 zwęglonych — 22 rannych 
CLERMONT-FERRAND. — W _ „misze- 


lince”, kursującej ua linit Lyon — Clermont- 
Ferrand, wybuchł pożar na dworcu w Gra- 
vanches-Trage, w odległości kilku kilome- 


trów od Clermont-Ferrand. 


Ogień powstał - w pierwszym wagonie. 


Pierwszy wagon uległ RZE zwęgle- 


niu. 22 osoby mniej lub „więcej ranne, 
wiezłono do szpitala w '* Clermont-Ferrand. 
Strążący z Clermont-Ferrand wydobyli ze 
zgliszcz zwęglone zwłoki pięciu osób. Są ni- 
mi: pani Tolevot, lat 48 z Givors, jej 6-letnia. 
córeczka; pani Parret, lat 87 i jej 12-mie- 
sięczne dziecko oraz Patrick Laflize, lat 7. 
Eksplozja w prochowni w USA 
NEW-CASLE. — W stanie Pensylwania 
wydarzyły się dwie katastrofy w prochowni, 
położonej 10 km. na zachód od New-Casle. 
4 robotników zginęło, wielu innych odniosło 
rany, Dotychczas rie ustalono ilości rannych. 
Eksplozję słychać było w promieniu 20 km. 
W mieście New-(asłe wyleciały szyby w 
wielu domach. W prochowni tej było zaję- 


tych ponad 300 robotników. 
ROEE RE LI LEONARDA R PAIP OVET E TE o OR WRZE aE TEK 
KAIR. — Począwszy od 21 czerwca br. 


taryfy za przejazdy na kolejach e ich 
obniżone będą o 10 proc. euR 


metalowców. W Zakładach Chausson robot- 
nicy: domagają się wypłacenia im odszkodo- 
wnia z stracone godziny pracy w wysokości 
75 proc. płacy normalnej. Odmawiają także 
pracy z produktami zagranicznymi, Dyrekcja 
postanowiła bowiem postarać się o tlen i 
zgęszczony acetylen w Belgii. 

W całej okolicy paryskiej trwa strajk ro- 
'botników przemysłu naftowego. Stacje ben- 
zynowe są nięczynne wobec wyczerpania się. 
zapasów benzyny. > 


W POLNOCNEJ FRANCJI 


W. tkalniach MiHet w Masnieres strajk ro- 
kotników trwa w dalszym ciągu. W Caudry 
260 robotników tkaln' Dumont stosuje strajk 
„włóski”: We wtorek rano zaprzestało. pra- 
cy 500 robotników spółdzielni  Escaut-et- 
-Sambre. Domagają się oni udziału w zyskach 
za rok 1946. 

W Leńs zakończył się strajk w fabryce 
Gailard-Stievenard. - Robotnicy -uzyskali do- 
datek tymczasowy w wysokości 1 fr. na go- 
dzinę. 

y 


Guy Mollet © stanowisku SFIO 
Paryż. — Sekretarz generalny Partii So- 


miens, że partia jego nie mogłaby uczestni- 
czyć w rządzie, który nie wykonywałby po- 
lityki Leona Bluma. Uważamy za nasz obo- 
wiązek bronić interesów robotniczych i dla- 
tego albo rządząc urzeczywistniać będziemy 
politykę Leona Bluma, albo pozostawimy in- 
nym kierowanie losami kraju. 
= A ZZ A RATA DANIE 
34.4 stopnie w Paryżu 
Nie wiadomo czy oczekiwane burze 

spowodują ochłodzenia się temperatury 

Paryż, — Fala upałów utrzymuje się na- 
dal nad Francją. W ub. wtorek zano- 
towano w Paryżu 34,4 stopnie w cieniu, Po- 
dobnych upałów o tym czasie nie zanotowa- 
no we Francji od 1878 roku. 

Stacje meteorologiczne zapowiadają bu- 
rze, lecz dodają, iż nie wiadomo czy spowo- 
dują one ochiodsanie się temperatury. 

e 


LENS. — W środę o godz. 11 przed po- 
ładniem zanotowano 26 stopni w cieniu. Lek- 
ki wiatr przyczynił się do ochłodzenia tem- 
peratury. 

* 


Śnieg w Murmańsku 


Moskwa. — Radio moskiewskie ogłosiło, 
że w okolicy Murmańska spadł śnieg. Na ca- 
łym obszarze Związku Sowieckiego, mówi 
komunikat, jest chłodno i dżdżysto. 


i ZA 
Wiadomości krótkie 


LONDYN. — Szwajcaria zamówiła 75 sa- 
molotów angielskich typu „Haviland” i „Va- 
pire”. Według oceny pisma „Evening Stan- 
dard” nabycie tych samolotów kosztować bę- 
dzie ponad 12 miliońów dolarów. 

RZYM. — Dziennik finansowy doniósł z 
Turynu, iż firma „Fiat przeprowadza roz- 
mowy na temat sprzedania Rosji 212 moto- 
rów. za 3 i pół miliona dolarów. 

RZYM. — 8 generałów amerykańskich, od- 
bywa narady w Leghorn nad sposobem wy- 
cofania oddziałów amerykańskich z Włoch 
z chwilą ratyfikacji traktatu pokojowego 
przez Stany Zjednoczone. 

ESSEN. — Wydobycie węgla w brytyj- 
skiej strefie okupacyjnej w Niemczech w 
miesiącu maju br. spadło poniżej przewidy- 
wanego programu, Fachowcy utrzymują, iż 
jedynie 87 proc. Uości węgła przeznaczone- 


prze-| go dla zagranicy, będzie mogło być dostar- 


czone dla tych krajów, 
mieckiego korzysta ją. 

BERLIN. — Na podstawie umowy zawar- 
tej z rosyjskim zarządem wojskowym Bran- 
denburgia zwiększyła swój eksport drzewny 
do Rosji. Chodzi v pierwszym rzędzie o wy- 
wóz drzewa badułcowego. 

WARSZAWA. — Ambasador Turcji w 
Warszawie złożył listy uwierzytelniające 
prezydentowi Bierutewi. 

PRAGA. — Rozpoczął tu swe obrady 
światowy Kongres Związków Zawodowych. 

ANKARA. — Podjęto prace w kopalni 
rtęci w  Karabouróun niedaleko Smyrny, 
4! | wojny przerwano prace. 

= rozpoczęły rozmo 
ze Stanami Zjednoczonymi na temat ye 
nia pożyczki w wysokości 500 milłonów do- 
larów za pośrednictwem Banku Importowo= 
Eksportowego, 


które z węgla nie- 


cjalistycznej, Guy Mollet, oświadczył w A- ' 


-éii 
a 


Głosy Czytelników 


Sir, P, TEE VISAT TECZCE NE WEZ ZOT? OCZY 


Narodowiec 


"A, Tak dyp lemata południowo - aa aiei 
„Jedności nie będzie” |przewiózłwr. 1939 pierwszą pomoc finansową 


(Artykuł dyskusyjny) 


Dlaczego? Jest to pytanie na które jest 
bardzo proste wytłumaczenie. Aby osiągnąć 
jedność, musi dane społeczeństwo być kie- 
rowane jedną ideologią. Lecz tam, gdzie 
wchodzą dwie, trzy lub więcej ideologii, nie 
może być mowy o jedności, ponieważ każda 
„ideologia ma swoje cele wytknięte i nimi się 
kieruje, A że człowiek nie jest tworem 
sztucznym ani maszyną, którą można do- 
wolńie dysponować i mu swoją wolę narzu- 
cać, powstaje u niego opór przeciw narzu- 
conej woli, i wówczas człowiek . powstaje 
przeciwko temu, czyli wytwarza się opozy- 
cja, i jest to rzeczą zupełnie zrozumiałą, że 
w takich warunkach jedność zanika. 


Ludzie, którzy ten stan zrozumieli, rzucili 
hasło stworzenia ludowładztwa czyli demo- 
kracji, lepiej powiedziawszy — mniejszość 
musi się większości podporządkować. I tu- 
taj niestety pewne mniejszości, które są ze- 
pchnięte do opozycji,starają się wszelkimi 
środkami nielegalnymi i siłą, swoją wolę na- 
rzucać większości, Przez to powstają dykta- 
tury. , 

W Polsce przed rokiem 19539 analogiczny 
stan rzeczy został wytworzony przez mniej- | 
szość skrajnej prawicy, czyli* sanacji. Zaraz 
po drugiej wojnie światowej próbowała tego 
znów mniejszość skrajnie lewicowa. Tylko lu- 
dzie o ograniczonym sposobie myślenia twier- 
dzą jeszcze dzisiaj, że w Polsce dyktatury nie 
ma i że jest tam ludowładztwo czyli demo- 
kracja. Ażeby wywołać u większości wraże- 
nie, że to nie dorwała się do władzy mniej- 
szość, ludzie ci zaczęli operować hasłami de- 
mokratycznymi z taką uporczywością, że 
mniej orientujący się, uwierzyli, że to na- 
prawdę mamy owe ludowładztwo. „Nie po 
słowach lecz po czynach poznajemy ich”, í 
oto po czynach poznajemy, kto nam chce 
swoją wolę: narzucić. A 


I tutaj na emigracji od dwóch lat starają 
się wysłannicy  totalizmu nas przekonać. 
Głoszą, że są prawdziwymi przedstawiciela- 
mi ludowładztwa i większości. Lecz i tutaj 
znów — „Nie po słowach, lecz po czynach 
poznajemy ich”. 

Nad wytworzoną sytuacją pomiędzy emi- 
gracją naszą, dużo rozmyślałem i obserwo- 
wałem i doszedłem do wniosku, że jedności 
pomiędzy nami nie będzie i być nie może. 
Chcę być sprawiedliwy, w sądzie. To teź mu- 
Bzę przyznać, że wszyscy bez wyjątku je- 
steśmy winni w mniejszym czy w większym 
stopniu niezgody naszej, a to z braku tole- 
rancji. Każdy prawdziwy demokrata musi 
być tolerancyjny, dlatego, że człowiek nie 
jest maszyną ima swoją wolę i swój spo- 
sób myślenia. Nie może jeden drugiemu na- 
rzucać swojej woli i go zmusić do tego, aby 

on tak myślał jak ja, każdy prawdziwy de- 


mokrata musi uszanować pogląd i zapatry-| - 


wania drugiego, bez względu na to, czy jest 
faszystą, socjalistą, komunistą lub czymś in- 
nym. Taksamo musimy być tolerancyjni na 
tle religilmym. Czy ktoś jest katolikiem, 


` prawosławnym, wolnomyślicielem czy innym. 


W tym celu odbywają się wybory i partia, 
która ma najwięcej zwolenników ma prze- 
wodnictwo. Nie znaczy to jednak, że może 
już rządzić, jak jej się podoba bez oglądania 
_gię na mniejszość, i że może mniejszość tę- 
pić wszelkimi do jej dyspozycji stojącymi 
środkami. Ta większość musi się liczyć z ży- 
czeniami mniejszości, i dążyć do osiągnięcia 
kompromisów w sprawach wszystkich oby- 
wateli obchodzących. Tak pojmują demokra- 
cję ludzie wolno myślący. 

Przed rokiem 1939 też nie było jedności i 
tolerancji w stosunku do mniejszości tu na 
emigracji. Ten brak tolerancji nie występo- 
wał tak jaskrawię, jak po drugiej wojnie 
światowej.. Obecnie trzy ideologie wydały 80» 
bie wojnę bezkrwawą, o przewodnictwo nad 
emigracją, którą do dzisiejszego dnia ją pro- 
wadzą. i 

Dlatego musimy się głęboko zastanowić 
nad tym, która z tych partyj ma słuszność, 
a która nie. Katolicy i socjaliści mogli by 
przy dobrych-chęciach i wzajemnej toleran- 
cji na wyższych szczeblach porozumienie 
jakie takie osiągnąć, jeśli by się zastosowali 
do zasady: „Miłuj bliźniego swego jak siebie 
samego, i gdyby nie mieszali z błotem tych, 
do których mają urazę osobistą. Poprawę 
warunków bytu mogą katolicy osiągnąć 
tylko przez ścisłą współpracę z socjalizmem 
i każdy katolik jest socjalistą jeśli chodzi o 
jego byt doczesny. Socjalizm powinien być 
tolerancyjny jeśli chodzi o sprawy duchowe 
swoich zwolenników. Obie te partie o cha- 
rakterze międzynarodowym, mogą ze sobą 
żyć w bardzo dobrych stosunkach jeśli każda 
z nich będzie pilnowała swego zadania. So- 
, cjalizm w sprawach bytu doczesnego, a ka- 
tolicyzm w sprawach duchowych, 

Teraz mamy tę trzecią partię: komuni 
styczną a raczej totalistyczną, która jest 
największym winowajcą naszego nieporozu- 
mienia. Nie dlatego, że się mianują komuni- 
` stami (ponieważ prawdziwych komunistów 
w ogóle na świecie nie ma), lecz dlatego, że 
od dorwania się do władzy, jedynym ich ce- 
lem była dyktatura i chęć zlikwidowania 


wszystkich starych i zasłużonych organizacyj | 
4 nie wkładania żadnego wysiłku, aby ze sta» | 


rymi organizacjami przyjść do jakiegoś kom- 


r 


wciągnięci w system totalitarny nie mają 
prawa protestować, wycofać też się nie chcą, 
bo się wstydzą przyznać, że zbłądzili. Dru- 
dzy znów dali się wciągnąć dla korzyści ma» ; 
terialnych, i ci nie mają żadnych skrupułów / 
w swym postępowaniu, ponieważ emu 
się sprzedają którzy dobrze płacą, są to lu- 
dzie bez ideologii. Większa zaś część zwo- 
Jenników totalizmu są to ludzie łatwowierni, 
którzy się nie orientują i poszli na lep pro- | 
riara i Brnyj hl obiecanek. Wszystkimi zaś 
erują ludzie z ukrycia.i pod fałszywy 
mi pięknie brzmiącymi nazwiskami pol- | 
rze choć polskich interesów nie mają na 
oku. 


Władze nasze, mianujące się ludowymi i 
robotniczymi, tak w Polsce jak i tu na emi- 
gracji, gdyby nie były zależne od > 


wpływów, nie mogły by tak postępować wo- 
bec swego ludu, jak postępują. Najlepszy 
przykład mamy tu na emigracji, gdzie dzie« 
cióm jednej matki Ojczyzny, należącym do 
klasy robotniczej odmawia się równych praw 
i wolności przekonania, dlatego, że się nie 
chcą poddać wpływom nie swoim i nie godzą- 
cym się z interesami polskimi, Każdy kto 
bez fanatyzmu przyjrzy się pracy naszych 
władz musi przyznać, że działają bardzo je- 
dnostronnie (naprzykład naszych starców), 
pomimo głoszących codziennie frazesów o lu- 


lecz porozumienie wszystkich Polaków, 
jest możliwe, jeśli usuniemy nienawiść je- 
dnego do drugiego na tle przekonań osobi- 
stych czy partyjnych. Najważniejszym zaś 
czynnikiem musi być tolerencja wszystkich 
przekonań i zastosowanie demokracji nie we 
wybujałych frazesach, lecz w pełnym tego 
słowa znaczeniu. Musimy wyeliminować z 
naszego życia społecznego czynniki obce i 
zaprzedane, a wprowadzić czynniki polskie, 
które będą pracowały dla naszych jedynie in- 
teresów. Jest to bardzo trudna praca, którą 
utrudniają nasi bracia, obałamuceni i nie 
chcący zrozumieć, co to jest ludowładztwo. , 

Reasumując to wszystko, musimy dojść 
dó przekonania, że żadna z tych partyj nie 
ma prawa narzucać wychodztwu swojej wo- 
li. Przez zrozumienie interesów naszych, mo- 
glibyśmy dojść do porozumienia, nie szko- | 
ząc sobie wzajemnie po wykreśleniu obcych 
i zaprzedanych czynników. Są to życzenia 
mogące się wydawać utopijne, lecz moim zda- | 
niem możliwe do zrealizowania, gdyby wszy- | 
scy zastosowali tolerancję, tolerancję i jesz- 
cze raz tolerancję! 


dowładztwie. 
Jedności nie da się osiągnąć tak łatwo, 


Stanisław Mocydlarz 
Houdain (P.-de-C.) 


od rządu Sikorskiego dla polskiego ruchu oporu 


: w jednej z paryskich „kafejek w paź-,Ji się w stosunku do matów południo- 


r. 1989 przeprowadzone rozmowę, 


respektem. 
która kto wie czy. nie miała niesłychanie to czasy, gdy bardzo im zależało na wzglę- 
ważnego znaczenia dla przebiegu wielu wy- | i 
,darzeń, mających miejsce w naszym | 


jak pisze w „Ekspr. Wiecz.” p. prata 1 2 
Przy stoliku siedzi mężczyzna lat ok. 50-ciu 


| — przystojny, nazwijmy go panem M. Mówi | 


on dobrze po — 4 
się, że jest tylko Polakiem z poc | 
Teraz w Paryżu znajduje się na służbie dX- 
plomatycznej jednej z republik południowo - 
amerykańskich. kdo 


— A więc pan gotów jest pojechać do Pol- 
ski. Pada pytanie prosto z mostu. Pan w 
czarnym palcie potakuje poważnie głową, 


TRZEBA NAWIĄZAĆ KONTAKT 


Tak zaczęła się rozmowa, która doprowa- 
dziła do realnych rezultatów. 
2 lera poiskiej ae. 
czesną sytuacją emi ej we 
cji, która organizowała armię pod dowódz- 
twem geit. Sikorskiego — Niesłychanie waż- 
ną sprawą dla sztabu polskiego przebywają- 
cego we Francji, było s: nawiązanie 
kontaktu z krajem, Nie chodziło o łączność 
radiową czy Hstowną — ta została zorgani- 


szawy odpowiednie raporty. Ale najdontoślej- 
sza sprawa w owe czasy było przewiezienie 
z powrotem do kroju olbrzymich sun | 
polskich, które znalazły się 

czano wówczas, że na zachodzie się 
pół miliarda złotych po'skich i to w du- 
żej mierze w odcinkach 500 złotowych. Spra- 
wa była nagląca, było jasne, że Niemcy zde- 
waluują banknoty polskie, względnie będą 
starali się je przedrukować. Pieniądze musis- 
ły być bezzwłocznie przesłane do kraju i 
większość z nich być użyta na cele 
podziemnej walki z Niemcami. 


WAŻNE INSTRUKCJE 


Pan M. zobowiązuje się pojechać własnym 
półcieżarowym samochodem z Paryża do 
Warszawy i zabrać z sobą kilka- worków 
pieniędzy. Pan M. jest dyplomatą i ma wszel- 
kie dckumenty w po ku. Worki może 
wziąć jako pocztę dyplomatyczną. Oficja!- 
nie jedzie do Polski, s, zlikwidować posel- 
stwo swej repabliki w Warszawie i zająć się 
in » 


K oset maso 
w gg c= pan 7 
Belgię i trudu przekracza 


w sprawie Niemiec zachodnich 
Niemcy przejmują całą władzę gospodarczą 


FRANKFURT. — W dniu 2 czerwca br. 
ogłoszono tekst układu amerykańsko - bry- 
tyjskiego w sprawie powołania do źycia Ra- 
dy Gospodarczej w Niemczech w obu stre- 
fach okupacyjnych. Rada składać się będzie 
z 54 członków, jeden na każde 750 tys. mie- 
szkańców wedle wyniku ostatnich wyborów. 


Rada Gospodarcza będzie: 

1) kierować gospodarczą odbudową w obu 
strefach połączonych, zajmie się podniesie- 
niem na wyznaczosy poziom wytwórczości 
przemysłu niemieckiego zarówno na obecny 
okres jako teź na najbliższą przyszłość. 

2) przyjmować i ogłaszać zarządzenia w 
sprawach transportu, komunikacji wśródłą- 
dowej, rzecznej i morskiej. W sprawie roz- 
działu żywności i tówarów, surowców, gazu, 
prądu elektrycznego, w sprawie organizowa- 
nia handlu międzynarodowego, wyznaczania 
cen, oraz zarządzeń w sprawach  finanso- 
wych; 

3) przyjmówać * ogłaszać zarządzenia dla 
Komitetów wykonawczych oraz dla dyrekto- 
rów przedsiębiorstw, pracujących pod kon- 
trołą mocarstw; 

4) delegować swych przedstawicieli do 
Komitetów wykonawczych; 

5) wyznaczać i odwoływać dyrektorów w 
poszczególnych przedsiębiorstwach oraz o- 
znaczanie ich funkcyj; 

6) badać i wyznaczać roczny budżet, tj. 
przychody i rozchody dla Kady Gospodarczej 


przyznaje się do zbrodni 

Norymberga. — W procesie, jaki toczy się 
od trzech tygodni przed amerykańskim try- 
bunałem wojskowym przeciw wyższym ofi- 
cerom SB, zeznawał ostatnio S8-Obergrup- 
penfuehrer Oswald Pohl, któremu podlegała 
administracja wszystkich obozów koncen- 
tracyjnych w Niemczech. 

Poh! przyznał się na rozprawie, iż znisz- 
czenie getta warszawskiego było dziełem je- 
dnego z podległych mu oddziałów 88, W dal- 


promisu i porozumienia (nie licząc licznych | szym ciągu przewodu sądowego udowodnio- 


wieców jednościowych, które miały swoje | no Pohlowi, że ta sama organ 


ja urządzi- 


inne ukryte cele). I byli tak pewni siebie, żejła komory oraz krematorium w obozie o- 


metodami  totalistycznymi przeprowadzą 
swoje zamiary. Przekalkulowali się jednak w 


swoim totaliźmie nacjonalistycznym. Zapom- | = 
263) 


nieli, że są we Francji, gdzie sposobów totá- 
listycznych się nie praktykuje, Skoro jednak 
praktyki totalistyczne się nie powiodły, za 
częli postępować tak, jak fabrykant, który 
fabrykuje tandetę, a gdy publiczność tej tan- 
dety nie chce już kupować, to kolejno za- 
` częto zmieniać firmę i opakowanie swego to- 
waru, co raz to w piękniejsze. Lecz za każ- 
dym razem gdy klient dał się nabrać na 
pięknie opakowanie, przekonywał się, że 
w środku tak jak była tandeta tak jest, Nie 
chcę tutaj znów obwiniać wszystkich bez 
wyjątku, gdyż pomiędzy niemi są wyjątki, 
którzy tę sprawę oceniają rzeczowo i którzy 
potępiają ten sposób postępowania, lecz 


Wielka Brytania 

nie ma szczęścia w Ameryce 

Gabinet brytyjski uznał, że oferta Stanów 
Zjedn. na węgiel po cenie 8 dolarów za to- 
nę, jest za droga. Cena w kraju wynosi ð- 
koło 4 dolarów. 

Jeżeli Ameryka daje ze swej produkcji 9 
milionów ton na eksport, to Wielka Bryta- 
nia mogła: by otrzymać 600.000 tom, co po 
8 dolarów czyniłoby około § milionów fun- 
tów. Przywódcy brytyjskich górników ó- 
świadczyli rządowi, że cel wydobycia 200 
milionów ton w roku bież. będzie PFRN 
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Wiadomości krótkie 


ZAGRZEB. — Otwarto tu Międzynarodo- 
we Targi. 

NEW-CASTLE (Pensylwania), —= W pro- 
chowni, należącej do „American Cyanamid 


Company” nastąpiła eksplozja. Było kilku | 


rannych. 
NOWE DELHI. — Poraz pierwszy w hi- 
* storii Indyj otworzono podwoje świątyń dla 
_ najniższej warstwy parlasów tak zwanych 
„niedotykatnych” w Madrasie, 


święcimskim. 


Oddział muzułmański wytracono do- 
szczętnie. Większość kobiet ęła 
pod kopytami, nieliczne rozbiegły się 
po górach, wdrapały na ściany wąwo- 
zu. Z murów leciały gradem oszczepy, 
chmurą strzały, Miotano grecki ogień, 
lecz w podnieceniu walki mało kto na 
niego zważał, Niesamowity lęk prysł. 
Straszliwa broń, bardziej działająca 
ua wyobraźnię, niż szkodliwa rzeczy- 
wiście, przestała robić wrażenie. Roz- 
jadzeni bojem rycerze przypuścili 
wściekły szturm do bramy, praskając 
w nią głazami, drzewami i czym się 
dało. Ale spiżowe wrota nie drgnęły. 
Nieoczekiwane starcie otrzeźwiło nie 
co rycerzy, przywróciło zaniedbane 
poczucie czujności. Wróg nie okazywał 
się ani tak lękliwym, ani tak bezsil- 
nym, jak wnoszóno z jego przyczajenia 
za murami. Lecz czuwanie u bramy na- 
wet w razie zgodnego ustalania godzin 
straży było trudne z winy gruntu, Od 
częstych ulewnych deszczów wąwóz 
zamieniał się w rwącą rzekę. Zmok-! 
nięci woje narzekali i kryli się podj 
skałami. Przerwano zatem na 
czas budowanie wież, wszystkie lu- 
dzi zapędzająć do wznoszenia drewnia-' 
nego kasztelu osadzonego na skale, 
tuż na wprost bramy. Kasztel składał | 


czonej zębatym 


We wszystkich tych uprawnieniach Kada 
Gospodarcza będzie kontróiowana przez an- 
glo-amerykański zarząd wojskowy, Wszyst- 
kie rozporządzenia, jakie wyda Rada Gospo- 
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Niemcami za ocg 
trolnej w Berli nie. 


kich z By- 


tych republik z drugiej półkuli. 

' Samochód 
wiezie prócz 
stów o 
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jskowych. W tym momencie do rozmo- 
rąca się obecny na sali gestapowiec, 
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Pan M. oczeku. powrót ch 
sów a BRA | besen ao Ajolo, Krokowa. 
Na każdym kroku wyczuwa, że jest pod ści- 
słą inwigilacja 


jej 20.000 franków. Za tę przy- 


Warszawy | tam roztoczyć nad nim 
m ari a. wahania. Cò robić? Czy to 


dowozi dyplomatę do 
1 tam lokuje go przy ul. Fraskati 


sobie gestapowca co mu się w zupe- 
udaje. Oddaje przywiezione worki z 
bańknotami, które dostarcza do trzech wy- 
znaczonych punktów. Doręcza wszystkie li- 
sty i polecenia i to za pokwitowaniem, po 
tym szykuje się do drogi powrotnej. 


E OT S TNT ee 
nie tylko raporty 6 niesłychanie 


{| ważnym znaczeniu, a'e również i żywy ba- 


zaż. 


nie treść TAT amerykańsko - brytyjskiej 


Związkowych znajdujących się na terenie o- 
kupacji anglo-amerykańskiej i wchodzących 
do Rady Gospodarczej nie może wydawać za- 
rządzeń, któreby były sprzeczne z ustawo- 
dawstwem Czterech Mocarstw, rządzących 
Alianckiej Rady Kón- 


Rada Gospodarcza wyłoni Komitet Wy- 


darcza będą musiaty uzyskać zatwierdzenia | konawczy, w którym znajdzie się 8 przed- 
brytyjsko-amerykańskiego zarządu kontrol- | stawicieli, jeden z kazdego państwa Związko- 


nego. W deklaracji zawierającej ogłoszenie | 
tekstu umowy jest wzmianka, iż 8 państw 


wego, wyznaczonego przez rządy tych 
a ai 


k 


ży przywierały niskie klecie, przezna- 
czone na pomieszczenie dla ludzi i koni. 
Wejście do wieży oraz obie przybu- 
dówki zasłaniał przed ami 
gruby częstokół z wielkich pali prosto- 
padle ustawionych. By trzymały się 
mocno skalistego tu, p Ono 
je z zewnątrz i wewnątrz kamie- 
niami. Nie tracąc daremnie czasu na 
rąbanie skały, zużytó na teri cel. na- 
grobki z rozległego cmentarza muzuł- 
mańskiego, leżącego tie opodal. Skoś- 
nie ustawione, stanowiły doskonale 
podpory dla częstokołu. Patrząc z mu- 
rów na to znieważenie zmarłych, po- 
Gi CAAA budujących poslakaci. 
się egna 1dującyc ciskami. 
Kilkakrotnie otwierali brai dla 

padu, sikając ogniem greckim na roz- 
poczętą budowlę i rozpędzając robotni- 
ków. Lecz czuwający teraz nieustan- 
nie rycerze spadali na nich jak burza, 
i nie zdarzyło się, by którykolwiek z 


KRZYŻOWCY 


UN U MANILI NLALELNCATN) 


Zawód 
dla kobiet 
dwudziestego 
wieku. 

Marynarka brytyj- 
ska utworzyła ośrod- 
ki nauczania dla mło- 
dych Angielek, inte- 
resujących się me- 
į chaniką, 

i Ilość zgłoszeń była 
po a. Uczenice z 
zapałem zabrały się 
do nauki i wykazują 
> podobno postępy nie- 

| gorsze od kolegów, u- 
Pl czących się w ośrod- 
ý sach dla młodzieży 
[ męskiej, 

Na zdjęciu widać 
dwie uczenice, zajęte 
przy  montowaniu 
motoru w bazie lotni- 
§ czo- morskiej w E- 
f vanton (Szkocja), 


u y 
(Photo: Keystone) 
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EE W yn, 


POWIEŚĆ 


wa bitwa niszczyła zaczętą robotę. W 
obawie, że kasztelu nigdy nie ukończą, 
zniecierpliwieni Latyńcy siłą tysiąca 


wroga | ramion podtoczyli pod wrota odłamy 


skalne tak wielkie, spiętrzyli je tak 
wysoko, że żadna moc nie Ry ode- 
wrzeć od wewnątrz zawartych na wie- 
ki wwierzei, Teraz poganie mogli 
przeszkadzać tylko sięgając strza- 
tami, kamieniami, ogniem z mu- 
rów lub pró wypadu przez Bra- 
mę Mostową. Lecz tamtej strzeżono 
pilnie i w dwie niedziele j kasz- 
tel był gotowy. Niezdarny, ponury, ale 
mocny i pojemny. Starym, używanym 
w kraju sposobem obito go skórami 


bydlęcymi dla ochrony przed pożarem. | kruk 


Deszcze padały ustawiczne, więc skóry 
nie wysychały. Kasztel nazwano Mal- 
hommerie, Strażnica Przeciw Złym Lu- 
öziom, a stałe dowództwo nad nią ob- 
Jæ Tankred, 


Po dwóch miesiącach rzekomego o 


się z wielkiej przysadzistej wieży, zna-| wypadających powrócił żywy do gro-| blężenia bezmyślnie straconych, twier- 
cznie szerszej u dołu niż u góry, zakoń-| du, tym bardziej, że załoga bała się, dza była na koniec rzeczywiście zam- 
gankiem - strażnicą, otwierać bramę niedobitkóom. Wobec knięta i pozbawiona łączności że świa- 


| podzielonej na cztery piętra, Do wie-| szczupłości miejsca jednak każdorazo- | tem. 


zło- 
heyen, © duta lcsbę siaced prywatnych, I: | Hiszpania nie szuka pożyć 


NA y EEEE 


Hiszpania ma uzyskać 200 miln. dol. pożyczki 


Madryt. Depesze , ted 
Presse” z Madrytu doniosły, iż w naj- 
bliższej przyszłości należy się liczyć z 
faktem, iż Stany Zjednoczone udzielą 
Hiszpanii pożyczki finansowej wbrew 
temu, co powiedział hiszpański mini- 
ster Spraw Zagranicznych, 


Dziennik Falangi „Ariba” ł iż 
długo- 
terminowej, ale jej wysłannik znajduje 
się obecnie w Nowym Jorku i ubiega 
się o kredyt na warunkach krótko ter- 
minowych, 


mienia nawet kwotę 200 milionów do+ 
larów, o które zabiega Hiszpania. 

Amerykański minister Fińansów ©- 
świadczył, iż Stany Zjednoczone udzie- 
lą kredytu Indonezji, z chwilą jak zo- 
stanie całkowicie załatwiona sprawa 
stosunków pomiędzy Holandią i no- 
wym państwem. Stany Zjednoczone 
przyznały poza tym pożyczkę 500 mi- 
lionów dolarów Chinom. 


Argentyna przeprowadza rozmowy 
ze sferami finansowymi Włoch na te- 
mat pożyczki 500 milionów  pezetów, 
które byłyby przeznaczone na zakupy 


„Nauczanie wolne, jeśli ma się ostać, musi 


Paryż. — Na początku drugiego 
dria obrad Rady Narodowej Nauczy- 
cieli chrześcijańskich, J. Eksc. Mgr., 
Blanchet, rektor Instytutu Katolickie- 
go wygłosił? przemówienie, z którego 
przytaczamy najważniejsze ustępy: 

„Obok nauczania publicznego we 
Francji, nauczanie wolne będzie mo- 
gło się ostać, jeśli będzie stało na wy- 
sokim poziómie. My powinniśmy być 
tymi ‚którzy mądrze i roztropnie sto- 
ją na czele, ponieważ my nie jesteśmy 
wiązani cyrkularzami.... I jeśli naucza- 


Przywódcy hinduscy zgodzili 
się na brytyjski plan oddania 
władzy 


Londyn. — Brytyjski plan przekazanią 
władzy w Indiąch był w aniu 2 czerwca br. 
przedmiotem rozważań na Konferencji O- 
krągłego stołu w Nowym Delhi, na której 
wice-król Lord Mountbatten przedstawił 
plan, jakó też warunki Wielkiej Brytanii 
odnośnie wycofania wojsk brytyjskich z In- 
dyj. Trzej przywódcy indyjscy po wysłucha- 
niu planu odbyli w niu wczorajszym w go- 
dzinach późnych dalsze narady. 

Przywódca partii Kongresowej pierwszy 
wyraził swą zgodę na brytyjski plan. Jinnah 
przywódca Ligi Muzułmańskiej po dłuższych 
obrądach przedstawił zasadniczą zgodę na 
propozycje wice-króla, choń ostateczną de- 
cyzję poweżmie Liga Muzułmańska, W koń- 
cu i przedstawiciel Sikhów przyjął do wiado* 
mości plan brytyjski, 

Zagadnienie indyjskie zbliża się więc do 
zasadniczego rozwiązania. Wielka Bryta- 
nia przygotowała planowe opuszczenie In- 


stać ma wysokim poziomie” 


siejszymi nowoczesnymi metodami 


wraz z dzisiejszym postępem — będzie 
nauczaniem doskonałem”. 


gromadzą się w górach ? 


Rzym. — Włoską prasa prawicowa dòs 
nosi, że w ostatnich ach zaobserwowano 
gromadzenie się w górach byłych członków 
ruchu oporu, 

Jak donoszą pisma, ogółem ma się zebrań 
w górach, ra dawnym miejscu swych wy« 
czynów podczas wojny, przeszło 80 tys. bye 
łych maquisardów. Ruch teb ma być spowo+ 
dowany protestem przeciwko ciężkim wa- 
runkom społecznym i gospodarczym we 
Włoszech. 

Prasa lewicowa, j dotychczas, ani 
potwierdza ani pw m» 
głoskom, 


Mufti Ferozol chce osiedlić 
się w Libanie 

Kair. — Francuska agencja „France-Soir"* 
podała do wiadomości, iż Wielki Müfti Je- 
rozolimy (przyjaciel Niemców podczas woj- 
ny) pragnie osiedlić się na Bliskim Wscho= 
dzie; w najbliższych dniach ma się on udać 
do Libanu, by tam zorganizować kwaterę 
główną terrorystów arabskich, działających 
na Bliskim Wschodzie. Mufti ma zamiesz= 
kač w mieście Kurnail, by kierować bezpo+ 
średnio ruchem Oporu Arabów w Palestynie, 
Przębywając w Libanie Mufti będzie w bez- 
pośredniej łączności ze swymi najbliższymi 
zaufanymi przywódcami Ruchu arabskiego: 
Nebih el Azmch * Fawzy e! Kawakji, którzy 
prowadzą już akcję rekrutacyjną, wyszkole+ 
nie oraz uzbrojenie po ostatnich postanowie+ 
niach Ligi Arabskiej, której zebranie ods 
było się ostatniego roku w Bludah w Syrii. 

Członkowe Ligi Arahskiej poprą solidar. 


W r. 1940, po xlęsce Francji, zaczęto się 
natychmiast zastanawiać w Anglii, w jaki 
sposób przyjść z pomocą ruchowi oporu, na 


sji polecono m. in. znalezieńie najbardziej 
praktycznego środka. przemycania do Fran- 
cji materiałów wybuchowych. 

Specjaliści dóść długo myśleli aż wreszcie 
wpadli na środek, który wydawał im się nie- 
zwykie prosty w 4wej genialności. Oto posta- 
nowiono przemycać materiał wybuchowy w 
sztucznych homarach.., - 

Sporządzóno znaczną liczbę odpowiednio 
spreparowanych sztucznych homarów, w któ- 
rych środku umieszczono sztabki niezwykle 
silnego materiały wybuchowego. Sztuczne | 
homary przewieziono na wybrzeże bretoń- | 
skie, po czym zawiadomieno rybaków, że mo- | 
gą dokonać „połowe” i przewieźć „homary” 
z ich niebezpi ładunkiem 
pod nosem Niemców. 


którego powstanie liczono. Specjalnej rdzie 


spokojnie | 


"Muragany w Ameryce spowodo- 
wały ogółem śmierć 58 osób 
PINE BLUFF (Stan Arkanszas). — Hu- 

ragan. który eszedł przez kilka stanów 

amerykańskich w poniedziałek tj. 1 czerwca 
br. spowodował olbrzymie straty. Najwięcej 

ucierpiały stan Arkanzas i Oklahoma, jak o 

tym donosiliśómy. Huragan połączony był z 

wielką ulewą i burzami gradowymi. 37 osób 

zginęło a o 15 brak wiadomości, Kilkaset 

mieszkańców odniosło rany, a ponad 580 

mieszkańców znalazło się bcz dachy nad 

głową. 

Większość ofiar to Murzyni, Ponad 300 
osób musiało być prod gowogim dn. do szpitali 
w stanie wymagającym naty iastowej po- | 
mocy. 

W stanach Oklahoma i Missuri zginęło 
krótko przed tym od hiiraganu 21 dzieci, | 

Szczególnie dotknięte zostało miasto Pine 
Bluff, liczące ponad 21 tysięcy mieszkańców. ! 
Jest to ośródek wielkićł plantacyj bawełny 
1 zboża. Grady wyrządziły tu wielkie straty 
w zbożu į w plantacjach, 


ak z ża 
powiedzi rychłego zwycięstwa, lecz bi- 
skup nie przestawał nawoływać do oœ 
strożności, zastanowienia, W twierdzy 
zgromadzono niewątpliwie wielkie za- 
pasy, pozwalające trzymać się kilka 
miesięcy, jak zaś wyglądać będzie la- 
tyński przednówek? Gdy mu że śmie- 
cnem pokazywano długie rowy pełne 
złarńa, niezliczone stada bydła, pasące 
się na pastwiskach, zapytywał, czyli 
wiedzą, że na wyżywienie wojska idzie 
dziennie dwa tysiące wołów i cztery 
świń? I połowa rowu z ziar- 
rem? A przy oszczędnej gospodarce 
mogłaby tego wychodzić połowa... To 
nie Nicea, gdzie galery bizantyjskie 
przypływały raz na tydzień, przywożąc 
zapasy, Trzeba pamiętać o wiośnie! O 
wiośnie! 
— Ależ na wiosnę będziemy już w 
Jeruzalem! 
— A jeżeli nie będziemy ?... 
— Kraczecie Wasza Dostojność jak 


— Bodajbym krakał zbytecznie.., W 
naszej mocy zarądzić złemu, obsiewa- 
jąc pola... 

Znów ten pomysł dziwaczny! 
Wzruszyli ramionami, zapewniając, 
niech sobie sieje sam, jeśli go to bawi. 
Nigdy jeszcze na świecie żaden rycerz 
nie sajmówał się czasu wojny gospo- 


darką! 
(Ciąg dalszy nastąpi). 


Kiedy rybacy udali się na wyznaczon 
miejsce znaleźli wszystko dobrze przygoto- 
wane, lecz przyglądając się bliżej „homa- 
rom” zauważyli, iż były one .„czerwone. 

Widocznie ci, którzy przygotowywali ten 
pomysbwy. 8 wojenny sądzili, iż' poda- 
wany na gotowany homar w takim rów- 
nież: stanie 4owi się W morzu... 21257 M19.4 


Parowiee amorykański stracił 
stery i wezwał pomocy 

HALIFAX (Nowa Szkocja), — Brytyjski 
statek „Notrther Traveller” wyjechał 

moc w dniu 1 czerwca br. wes pra 
statek transportowy 


E. Spaffort”, liczący 7.176 ton wyporności, 
który stracił stery i znalazi się w 


| nej sytuacji 1.200 mi! na wschód od 


ze $ 


w Nowej Szkocji, 


Przemyt złota 

z Afryki Południowej do Indyj 
wo zero cjaln dzi 

o specjalny wydział śled do 
z przemytem złota, Jest zcawdopodkina, ba 
złoto, wydobyte w A aera Witwaters 
i oszacowane na blisko 300,000 funtów 
A” zostało przemycone okrętami dą 


Już w czasie woiny władze wykryły, że od- 
bywał się regularny szinugiel złota do Ee 
giptu i innych krajów na samolotach, lecą- 
cych na Środkowy Wschód. 


Rząd przewiduje zmianę dotychczasowe 

„prawą Kopolnia jego” i Wiednostajlcnie z 
wiam. io przenytniey Sopocie oo 

A rzemytniey o 

niedokładności w redakcji regulaminu, doty: 
czące klasyfikacji złota na materiał nieobe 
robiony i biżuterię, Pozwolenia na zakup zło- 
ta będą odtąd wydawane e przez 


wydział do walki z przemytem złota. 


EH Towarzystwo lotnicza „Air Pronit tön- 


, [M Chirurg szwedzki Olivecrona ze Sztok- 
holmu osiągnął rekordową liczbę 5.000 ope- 
racyj systemu nerwowego, w czym 4$.300 y- 
sunięć narośli mózgowych. == Poprzedni re- 
OO CCM 
w r. 193: - 

skiego Oushinga. ZZ 
M Budowniczy - architekt Heath z Londy- 
nu w ciągu kilku lat był mistrzem amato- 
rów tańca, Obecnie, licząc lat 68, Heath 
pragnie odzyskać swój tytuł W tym celu 
zgłosił się do konkursu tanecznego, który 
odbył się w Londynie od 28 maja do 2-go 
czerwca. y nie mógł tańczyć zmarł- 


by m wkrótce” oświadczył namięt n - 
+ , wo! 


syłania rosów 
cone piian aiaa w 
wary znacznie wzrosną. 
no” zá aparat mop gaie d „Leika” 
„za apara owy 140, a za 
' 80 papierosów. — Niektórzy 
z wojskowych amerykańskich kiipili za pa- _ 
pierosy wille į jachty, 


m Kanadyjskie władze ogł , że t. zw. 


y wojenne”, które przywi ze sobą 
li żołnierze z różnych teatrów wojny, nd 
ły dotychczas Kanadzi e 20,812 1 są 


M Złodziej, który skrad, pewnema roli- 
kowi z Lot et Garonne 182 sztuki 20 fran- 


Eten E wy aa AE 


, 


też nie zaprzecza tym po+' 


-d 


"m 


Warszawa, — Na posiedzeniu sejmu w dn. 
1. bm. odbyła się debata nad zreferowanymi 
na poprzednim posiedzeniu gospodarczymi 
projektami ustawodawczymi. # 

Wicemarsz. Szwalbe podkreśla następnie 
doniosłość faktu wciągnięcia czynnika spo- 
łecznego do akcji kontroli cen: oświadcza, że 
PPS traktuje pozytywnie ustawę o ulgach 
inwestycyjnych dla kapitału prywatnego. 

Przemawiający następnie poseł Zaleski z 


, » „| PSL polemizował z twierdzeniami min. Min- 
Wysłannik „L'Aube”, Jean Dannen caw sprawie obiegu pieniędzy i wpływu jego 


miller, w opisie wrażeń, odniesionych | na wzrost kutek braku zaufania d 
podczas niedawnej podróż po Polsce, aii ksafowij  Mówce apołował do tab, 
przytacza następujące trzy dowcipy, skarbu o troskę o naszą walutę. Mówca u- 


z stosunkowuje się pozytywnie do ustawy o 
anpare rp Polaków i pozę ko- ulgach inwestycyjnych dla kapitału prywat- 
espondenta wskazujące, nego, oraz do ustawy o pełnomocnictwach 


nie ufają propagandzie i nie dadzą się | dla rządu w zakresie zwalczania drożyzny, 
eszukać wynikami wyborów. porę wag wa aj 4 adj 
Śmieją się Polacy, mówiąc: „Stalin | sBekulacja Jest iedna z najwaźniajczych 
kocha Polskę, kocha ją bardzo, do te-|przyczym zwyżki den 0 © n isć 
go stopnia, że kocha ją bez granic”. Rosat Frankowski przedst. klubu katol.- 
s| społ. uw. za nie cen kluczowe, 
aar ererig bar gat ey rhaa N jakkolwiek nie datkowicde Kaer re a> 
piski Gzyjelalogo, Minohasse. Olaciąć | o ni zeoedażawictwj peaos mi, Mity 
pilnie słuchają, nie kłaskają, Mówca 
zapala się i dla uprzytemnienia im zna- 
czenia planu przytacza takie porów- 
nanie: „W tym roku macie buty, na| warszawa. — Dnia 1 bm. odbył się w 
przyszły rok rower, za dwa lata będzie! warszawie walny zjazd Komitetu Słowiań- 
motocykl, za trzy lata samochód, zaj skiego w Polsce. 
cztery lata samolot”. — Tak, przerywa | _ Przewodni został wi z. sejmu 
pae eg ze słuchaczy. ale Śrut graj próg EEEE ieme ppp nte m andosani e 
bi ti A skać prof. Michałowicz. Zjazd przyjął jednomyśl- 
iety ROAD stoją w ogo CZ JAC| nie rozolucję dotyczącą dalszej realizacji 
na chleb”. — Zastanów się kolego, —| zadań 1 celów komitetu í wystosował depeszę 
brzmi odpowiedź, mając samolot pier- CE do komitetu Sry 
x > y wiańskiego w Be dzie oraz do komitet 
wszy na aukce owad) słowiańskich w pocoo óżnych Aere 
rów wojsko idzie w szeregu do lokalu Kat ludności pilickiej 
wyborczego, U wejścia do biura każ- skazany na szubienicę 
dy żołnierz otrzymuje zamkniętą ko-| Olkusz, — Sąd w Olkuszu, skazał na 
perto i radę, by poszedł ziożyć ją do pany rad, „A kg oce y AR vrm maen 
urny. Żołnierz otwiera swoją kopertę. funkcjonariusza policji granatowej, Piotra 
Zgorszony oficer zwraca się do niego: |Szawkałę. Przestępca ten w okresie okupa- 
Co to znaczy? Czy nie wiesz, że wybo- |cji prześladował i bił ludność polską w Pi- 
ry są „tajne? licy ż. wyjątkową zawziętością. 
ć p Biorąc udział w ekspedycji karnej, Szaw- 
Korespondent przyznaje, że WYPAd- | kato sRatroalić wer cwi Somnia Poza 
ki powyższe należą do przeszłości, ale | tym brał udział w wielu morderstwach po- 


przeszłość odpowiedzialna jest za na- | pełnionych przez żandarmerię niemiecką w 

strój obecny, nastrój niedowierzania Pilicy na Kacprze Gomółce, Antonim Wit- 

któremu rząd zresztą w po ej kowskim, Cyranie i in. Pomagał również 
y Z ważn. 


A Niemcom wyłapywać Polaków, żaangażowa- 
mierze za niego odpowiedzialny — dzì-| nych politycznie. Przed sądem przewinęło 
siaj przeciwdziała, 

| 


Boże Ciało 
Norberta b. 
Pojutrze: Roberta op. 


Dziśt 
Jutroż 


= Cecha Onia Z 


Obrady Komitetu 
Słowiańskiego w Warszawie 


się wielu świadków, którzy opisywali zbro- 
dnicze wyczyny kata ludności pilickiej. Ska- 
zany przyjął wyrok śmierci obojętnie, 


Spłonęła cała wieś 
Żary. — Na skutek nieostrożnego obcho- 
dzenia się z ogniem powstał pożar we wsi 
+: | żórawek (pow, żarski), Na skutek braku 
sania, fałszami i demogogią tylko nie- natychmiastowej pomocy pożar rozprzes- 
ufność i to w dodatku rosnącą. pfsanit się na całą wieś, powodując ogromne 
Gazeta Polska” twierdziła, że oj-|St2tV: 
s 9 
cem jej jest przedwojenny „Dziennik |: 
Ludowy”, którego władze francuskie 
najpierw zawiesiły, a następnie zam- 
"e khęły dlatego, . ponieważ jako pismo 
trockistowskie zdaniem władz francu-|- Karpacz. — - Powiatowe władze referatu | 
skich nie służył ani prawdziwym inte- seda GUA ra pnm igr wira ć że na he 
f renie ny rpacz eje jakaś nowo- 
zeta P korą” kiuja DZY ae zorganizowana banda, która dopuszcza się 
S o rują ci sami redak-| smjąłych rabunków z bronią w ręku. Pier- 
et „panikken saN. Po-|wszy z dokonanych rabunków miał miejsce 
zmie tylko nazw — ponownie, |u Jadwigi Bilich, gdzie łupem bandytów pa- 
„gdyż już z awari Ludowym” nie | da py tar gres swikoy wigowie 
> r , mioty, drugi u awy Zyło, trzeci 
pracowali pod własnymi nazwiskami. |py; zorganizowany na sierociniec „Dom 
Teraz „Gazetę Polską” - ponownie re-| Dziecka” w Karpaczu. 
ZE RY za w aE Gil "atp asy dY Wy 
o nazwiskach polskich, za plecami | "7 w 
H » <. 1... | Całą szajkę, składającą się z 17 osób, rekru- 
których kryć się mają dawniejsi kie- tujących się z uczniów miejscowego gimna- 
rownicy i współpracownicy „Dziennika | zjum 1 Zakładu Wychowawczego. im. Ta- 
Ludowego”. Atoli na 


po ąz, te | deusza R RR Hersztem wyw | hg 
n rabusiów był wychowawca z zakładu „Orli- 
sztuczki nikogo w błąd wprowadzą. aE. kEi 


+ 
Można sobie to wszystko dobrze 
wytłumaczyć na mocy wydarzeń na 
Wychodztwie. Peperowska „Gazeta 
Polska” wzbudziła swoim sposobem pi 


nek”, zaś jego zastępcą 


Propagandowe zboże 
dla Arabów w Tunisie 
PARYŻ, — Ludność egipska ofiarowała 
dla ludności tunizyjskiej 800 ton zbóża, Zbo- 
że, załadowane na krążownik egipski „E- 
mira-Fauzia”, który ruszył w drogę do Tu- 
nisu. Władze francuskie 


Kairze wyładowanie zboża w jednym z por-| Spędził przyjemnych chwil kilka, 
tów francuskich, skąd statkiem francuskim | Lecz dopiero po seansie, 
przewiezionoby je do Tunisu, Złość chwyciła go wielka. 


13 a 
Cathala, minister rządu ' Vichy 2o pien np był specjalny, ç 
+ ur pw 2 
ukrywał się w Paryżu Wstęp do cyrku był wolny! 
Paryż. — W ramach | zyctozgg przeciwko 
członkom rządu Vichy wyznaczony = 
został na 22 czerwca proces przeciwko Pio- | SSS 
trowi bę are zwody poczty rządu ae 75) 
vala. Po Cathali zaginął jednak wszelki P f » 
od sierpnia 1944 róku i nie sądzono, aby zja» Chwila i wszystko było skończone. 
wit się na rozprawę. Tymczasem do sądu| Leżały przedemną dwa trupy... 
nadszedł list, w którym Cathala donosi, że) Wpadł Justynjan, jego wzrok ut- 
przebywa w Paryżu u brata swego 1 że go-| kwił mi w pamięci zmąconej nawet tra- 
sowa? panta genea, MARE gizmem mego potwornego morder- 


stwierdził jednak, że Cathala jest ciężko 1 
dey | niezdolny do przetransportowania go| stwa. Pokazałem mu trupy bełkocąc: 


do więzienia. Cathalę pozostawiono na wolno- mk CHECA to ja... 
ści tymczasowej. Bóg wie co by się stało potem, gdy- 
by nie Justynjan... 

On mi ułatwił ucieczkę ze Sławoho- 
ry ż dzieckiem. Gdybyż nie to dziecko 
moje jedyne, nie uciekałbym... Chcia- 
łem się oddać władzy, niech mnie są- 
dzą. Świadkiem moim mógłby być tyl- 
ko Bóg... Justynjan wskazał na dziec- 
Jo, sierotę bez matki, sierotę po ojcu 
zbrodniarzu... 

Tego się zląkłem, osądź mnie Boże. 
Ziąkłem się sieroctwa dziecka po ojcu, 
mordercy... 

Uciekłem ! 

Opuszczając tejże nocy potajemnie 
Sławohorę, przekląłem ją na całe ży- 
cie swoje i swego dziecka. Przekląłem 
to miejsce moieh nieszczęść, zbrodni, 
moich mak nadłudzkich. Przysiągłem 
sobie, że nogą moja więcej w Sławo- 
horze nie postanie i że Joasia nie bẹ- 
dzie nigdy dziedziczyła uaip miejsca 
zbrodni podwójnej, tej k mego ży- 
cia Przysięgi dochowałem wiernie... 

Musiałem się ukrywać, gdyż szuka- 
mo mnie. Rozeszło się, żem zginął 
Siawohorę rząd austriacki wziął w œ- 

/ į piekę. 


(Photo France-Clichés) 


Prezydent Auriol wygłasza przemówienie 
po Dss pomnika ku pamięci żoł- 
nierzy amerykańskich, w Rambouillet. 


walki z drożyzną w 


„Uczniowie w bandzie rabunkowej. 


iz Po 
Polsce | 


ca i z projektowanym systemem walki z 
dróżyzną. : 

W imieniu PPR wicemarsz. Zambrowski, 
tem spp poparcie PPR dla wniesionych pro- 
e 3 s 

Na zakończenie debaty zabrał głos min, 
Minc, który odpowiadał na zarzuty posła Za» 
leskiego. Twierdził m. in., że w debacie sej- 
mowej znalazły wyraz dwa stanowiska; sta- 
nowisko rządu, który chce zrobić porządek w 
handlu, doprowadzić do normalnych grańie 
zyski pośrednika, znaleź? rezerwy dla polep- 
szenia bytu klasy robotniczej i chłopów; 
drugie stanowisko to obrona spekulantów, 
zerwanie planu inwestycyjnego i to obwieścił 
p. Minc jako stanowisko REL. 


a 
Jak widzimy p. Mine przemawiał jako dzia 
łacz partyjny. a nie jako minister, który 
zresztą sam wyznaczył niesłychanie wysokie 
ceny ná różne artykuły. I dla tego na żę 
stanowisko nie godzą się ani PSL ani PPS. 


Narodowiec 


is 


Poznań. — Min. oświaty Skrzeszewski wy- 
głosił na uniwersytecie w Poznaniu prelek- 
cje na temat „Rola szkół wyższych w Pol- 
sce ludowej”. Minister stwierdził, na podsta- 
wie urzędowych danych statystycznych, że 
na 1.000 dzieci uczęszczających przed wojną 
do I kl. szkoły powszechnej do pierwszego 
roku studiów uniwersyteckich dochodziło 250 
uczniów z warstw posiadających, 4 ze śro- 
dowiska robotniczego, 2 z rolniczego i 1 ze 
środówiska robotników rolnych. Start nau- 
kowy uzależniony więc był od siły społeczno- 
ekonomicznej danej grupy. 
` W obecnej Polsce, w której budżecie prze- 
widziane są duże fundusze na oświatę, stwa- 
rza się kadry inteligencji polskiej pochodzą- 
cej z mas ludowych, 

EJ 


Bardzo dobrze! Jednakże byłoby dobrze, 
gdyby p. min. Skrzeszewski był wyjaśnił, ja- 
kie istnieją gwarancje, że wszelkie masy 
ludowe i pracujące będą uwzględnione, a 
nietylko peperowskie, 


Akeja rządowa przeciw Ukraińskiej 


Armii Powstańczej 


Warszawa, — Na skutek ostatnich akcyj 
Ukraińskiej Powstańczej Armii, których o- 
fiarą padł m. i. gen. Świerczewski, toczy się 
duża akcja sowiecko-polsko-czechosłowacka 
przeciw zorganizowanym grupom, 

Nielegalna organizacja UPA (Ukraińską 
Powstańcza Armia) wyłoniła się z O. U. N. 
(Organizacja Ukraińskich Nacjonalistów) a 
powstała w 1941 r, na fundamencie kadr 
Ukraińskiego Legionu w Niemczech, prowa» 
dzonego głównie przez Stefana Banderę. Ja- 
ko nielegalna organizacja pod kierunkiem 
Bandery, zyskałą poparcie ze strony nacjo- 
nalistycznej ukraińskiej inteligencji (nal- 
czycielstwa i księży grecko-kat.), oraz po- 
klask wśród pewnych odłamów ukraińskiej 
młodzieży. 


Zuchwały włamywacz 

Kłodzko, — W ręce władz milicyjnych od- 
dany został 17-letni Juliusz Stolarczyk, któ. 
ry dokonał dwóch śmiałych włamań na tere- 
nie Kłodzka. Stolarczyk w godzinach rari- 
nych przy pomocy żelaznego łomu wyrwał 
zamki w spółdzielni „Pionier”, skąd skradł 
10 tys. sztuk papierosów „Bałtyk”, 2 tys. 
sztuk papierosów amerykańsekich i 20 kg. 
czekolady, ogólnej wartości około 150 tys. 
złotych, 


WARSZAWA. — Bawią tutaj delegaci rzą- 
pod szan zg dla spraw handlowych. Zo- 
stali przyjęci przez wicemin. Qrossfelda i 
przez wydział dla spraw Wsch: MSZ, |, 

WARSZAWA. — W Polsce bawi 34-os0bo- 
wa delegacja złożona z czołowych przedsta- 
wicieli przemysłu czechosłowackiego, celem 
zapoznania się z polską produkcją. P 

Warszawa. — Przedstawiciele rządu pol- 
skiego i UNRRA wydali przyjęcie dla pol- 
skich specjalistów, którzy ukończyli stadia 
zagraniczne w ramach akcji 

tkowanej przez UNRRA z : 
Kiem ub. roku. Szef misji UNRRA w Polsce 
wręczył dyplomy honorowe 21 stypendystom. 


W rezultacie przeprowadzonego śledztwa 
wszyscy uczestnicy zostali aresztowani, Są 
to kierownik bandy Stanisław Węcel i jego 
zastępca cukiernik Józef Danek oraz ucz- 
niowie: Zygmunt Sternik, Stanisław Wil- 
czyński, Adolf Tomczyński, Zygmunt Czer- 
nik, Artur Malinowski, Władysław Bielaw= 
ski, Ryszard Badowski, Jan Augustyniak, 
Jerzy Barszczewski, Jerzy Huk, Janusz Pa- 
włowski, Cezary Sokołowski, Jan da, 
Jan Kowalski i Zbigniew Grudziński, 


Wszyscy aresztowani to chłopcy w wieku 
lat 17—20. Należeli do bandy bez wiedzy 
rodziców. Broń otrzymalt z Warszawy, lub 
nabywali od przygodnych znajomych. Ode» | 
brano im 5 pistoletów i 1 MPI wraz z amu- 
nicją. Wstępne dochodzenia wykazały, że 
członkowie bandy mieli wspólników w War- 
szawie. 


stypendialnej. pa 


W wyniku konferencji ukraińskich nacjo- 
nalistów, jesienią 1942 r. została powołana 
U. H. W. (Ukraińska Hołowna Wyzwoleń- 
cza Rada), która w swym dążeniu do spra- 


Na terenach południowo-wschodnich wo- 
jewództwa rzeszowskiego miały się znajdo- 
wać 3 „kurinie”, (rodzaj pułków czy bata- 
tionów), przy czym każdy „kurin” liczy 3—4 
„sotnie”, w składzie do 200 ludzi. Każda zaś 


sotnia ma wyznaczony swój „rejon”, w któ- 


rym operuje, W razie potrzeby „sotnie” mo- 
gą przenosić się z miejsca na miejsce, by po 
wykonaniu napadów znów powrócić do swego 
rejonu, 

Prawdopodobnie głównym dowódcą band 
UPA na terenie województwa rzeszowskiego 
jest Iwan Mizerny z Czortkowa, który pod 
przybranym nazwiskiem „Maciejko? w 1934 
r. na rozkaz O, U. N. zabił ministra Broni- 
sława  Pierackiego, 


Pasternackiego powieszono 

Katowice. — W sobotę 23. ub, m. został 
wykonany wyrok na Pawle Pasternackiem z 
Chorzowa, który przez Wojsk. Sąd Rejonowy 
w Katowicach, na sesji wyjazdowej w Cho- 
rzowie, został za zamordowanie w bestialski 
sposób 2 Żołnierzy chorzowskiego pułku pie- 
choty, 


10.400 mieszkań dla repatriantów 


Katowice, — W związku z szeroko zakro= 
joną tegoróczną akcją reemigracyjną górni- 
ków polskich z Francji Belgii, Westfalii i 
Rumunii, — Ministerstwo Ziem Odzyskanych 


Humor krajowy 


Urodzaj na wieloraczki 


w rodzinie się urodził) 
Dai doyak “awane Piedo” por mi 


Pięć pieknych córek ma ta rodzina, 
Wszystkie z jednego były rocznika, 
W kinie je nawet E a dg 

świat na ich punkcie dłago miał bzika! 
Dziś dzielne Polki, jak z gazet widać 
Ches- kanadyjski pobić ten rekord — 
Może chcą order dostać od u, 
Oraz wyprawki i w proszkn mieko?? 


Czytam w że w Pikutkowie 
Przyrost w le był pewnej praczki — 
Dzielna kobieta w wybornej formie 
Powiła łatwo piękne trojaczki! 
Co tam trojaczki! I o czworaczkńch 
Pisała także niedawno prasal 
Z tego wynika, proszeż ja państwa, 
że my, Polacy, dzielna rasa! 
Mistrzom z Kanady damy wnet rady — 
gi będą i sześcioraczki!! 

y 


ko driwaczki, na starą modę, 
Bodzę dwojaczki, lub — Jodbortoni! 


a Sir, g, 
Obeciążające zeznania 


świadków 


w procesie Rossego 


Otto Abetz idr. Ernst świadkami 


Nancy, — W procesie przeciw b. posłowi 
Kolmaru, Rosse, odbywa się obecnie przesłu- 
chiwanie świadków, których jest przeszło 


200. 
Przesłuchanie oskarżonego zajęło 


usprawiedliwiającą 


prześladowanym przez Niemców; twierdził, 
że w razie udania się spisku na życie Hitle- 
wieszenia bro- 


ra, Niemcy byłyby zażądały za 
ni i zwróciły Alzację Francji. Zeznał dalej, 


że dzięki swoim Jnterwencjom, zdołał urato- 
pewną że ze 
wszystkich Alzatczyków uczynił on najwię- 


wać liczbę patriotów oraz, 


cej przeciwko przymusowemu zaciągowi Al- 
zatczyków do Wehrmachtu, 


Pierwszy świadek oskarżenia, dziennikarz 
Haenggi z Kolmaru, zeznał, że Joseph Ros- 
se, zwłaszcza od r. 1936 nastawiony był prze- 
ciw Francji, cieszył sią ż przyłączenia Za- 


głębia Saary do Niemiec i groził, że zwróci 


M. B. Crepy. — Panu przysługuje karta 
tożsamości cudzoziemca „uprzywilejowane. 
go”. Starania o nią wszcząć trzy 
miesiące przed upływem ważności karty, 
którą Pan posiada, (4042) 


Stanisław D, Revin (Ardennes). =- Na wy- 
jazd do Szwajcarii a się ważnego 
paszportu, francuskiej zy wyjazdowej i 
powrotnej oraz szwajcarskiej wizy wjazdo- 
wej i wyjazdowej. O paszport należy poczy= 
nić starania w Konsulacie Gen. R.P., 31, rue 
Jean Góujon, Paris, 8. — Wizy francuskie 


wystawi prefektura, a szwajcarskie- konsu- 


lat szwajcarski w Paryżu. (4043) 
B. Z. Villemereui] par Isle-Aumont (Aube). 
- Sprawę zarobku oraz listów należałoby 
omówić z Wydziałem Prawnym Konsulatu 
Gen. R.P., 31, rue Jean Goujon, Paris, 8. 
(4044) 

Jan ©. Fresnoy les Koye par Roye 
(Somme). — Jeśli Pan jest podoficerem z ar- 
mii gen. Sikorskiego, nałeży się Panu spła- 
ta żołdu tytułem lat internowania. W spra- 
wie tej oraz ego zwrotu należy się 


żądan 
zwrócić do Bureau de Liquidation de l Armée | świ 


Polonaise eń France, La Fouilleuse A Su- 
resnes (Seine), (4045 


1888 A. O. Aisne. — Sprowadzenie żony i 
dzieci z Rosji będzie wymagało zezwolenia 
włada rosyjskich. Tylko władze rosyjskie w 
Paryżu mogłyby Panu wskazać jakie stara- 
nia powinien Pan poczynić by uzyskać ze” 
zwolenie na wyjazd swej rodziny do Francji. 
Radzimy przeto zwrócić się po informacje 


Bogdan BRZEZIASKI | 19 SMbasady rosyjskiej, 79, rue de Grenelle, 


(„Od A do z 


Krew krzepnie w żyłach moich, jesz- 
cze dziś, gdy stojąc już nad grobem, 
myślę o tej czarnej przeszł swej i 
o zbrodni, której cała wieczność poku- 
ty nie zmaże. — Doczesną pokutę ob- 
myśliłem sam sobie. 

Postanowiłem zostać zakonnikiem. 
Córkę Joasię poświęciłem także służ- 
bie Bożej. Przywiozłem dziecinę uko- 
chaną (była żywym obrazem swej 
matki) do klasztoru w Belgii i wyzna- 
łem ksieni zakonu, że jestem pokutni- 
kiem dobrowolnym, za zbrodnię popeł 
nioną, że sam wstępuję do zakonu i że 
wolą moją, ostatnią w życiu jest, aby 
Joasia pozostała już w tym klasztorze 
do końca życia. Poświęcam ją Bogu w 
nadziei, że ta niewinną dusza, przy- 
czyni się do przebłagania Boga za 
grzechy jej ojca. Ja zaś za karę nigdy 
już więcej nie będę widział Joasi, tak, 
jak bym umarł dla niej i ona dla mnie. 
Wyrok ten surowy uważałem sobie 
wtedy za największe bohaterstwo, na 
jakie człowiek zdobyć się może. Teraz 


> 


„| widzė, że byłó to poświęcenie wielkie, 


ale za małe, jako kara dla mnie... Wte- 
dy inaczej rozumiałem problemat kary 


w ogóle. Aap amag Joasię krzyżem 
świętym, na piersiach jej zawiesiłem 
med. złoty mojej Jeannety. Był na 
nim napis francuski: „„Skieruj, Boże, 
wzrok swój na mnie, bym się nie po- 
tknął na drodze życia. Boże, Twój 
wzrok mnie onieśmiela, Boże, Twój 
wzrok mnie przygarnia”. 

Dziecko płakało rzewnie, gdym od- 
chodził... wyciągało do mnie ramionka 
wołając rozpaczliwie: „Tato, Tato”, a 
ja... ja, dla którego to dziecko było 
wszystkiem już na ziemi, ja miałem 
siłę odchodzić, sztywny, nie oglądałem 
się na płaczącą Joasię i... tak, ze wzro- 
kiem utkwionym przed siebie, w bez- 
dennej przepaści swojej nędzy... odsze- 
dłem zimny, zdawałoby się, bezdusz» 
ny.... Boże, Tyś widział jaka wtódy bu- 
rza szarpała piersią moją, jakie były 
w niej wulkany... 

i TaS w rages stłumić w sobie, 
y karę ucz tem  okropniejszą. 
Wszak tak bardzo na nią oka aa 

Gdy zamknęły się ża mną 
klasztorne miałem lat trzydzieści czte- 
ry Surowa klauzula zakonna... moje 
praktyki pokutnicze były mi zawsze 


kraty | 


Paris, 7. (4046) 


porównaniu z moją zbrodnią. Czułem, 
że to ciche życie zakonne, to błogosła- 
wiona ostoja dla zmęczonej życiem du: 
Szy, lecz, że brak tu czynu, którym 
bym odkupił choć w drobnej części 
swoje winy... i to mnie dręczyło... Mę- 
ki moje duchowe były ponad ludzką 
rijarę — uciążliwe, Cierpiałem stale, 
pragnąc czynu... 


Tak przeszło lat szesnaście, które 
się wiekiem być zdawały... Plecy miia- 
łem poorane batami, ciało od włosien- 
nicy zjedzone, jak ze skóry odarte... 
mając pięćdziesiąt lat, wyglądałem na 
starca osiemdziesięcioletniego. 


Stale przemyśliwałem nad jakimś 
czynem, czy misją. Bóg świadkiem, hie 
ła zg r ludzi, ni świata, jeńo ja- 

iejś działalności, utylitarnej dla du. 
cha. Samo życie pokutnióss, oddane 
modlitwie, rekołekcjom i umartwie- 
niom nie uspokajało mnie. Troska o to 
odbiła się na moim zdrowiu. Chorowa- 
łem ciężko, prosiłem Boga o śmierć i 
lękałem się śmierci... kary... Wówczas 
to, do zakonu naszego zwróćił się pan 


Hieronim Pobóg z Krąża, z prośbą, by| 4 


mu klasztor przysłał zakonnika do je- 
go zamku. Pan Pobóg pisał, że jest 
pozno że czuje zbliżającą się 
mierć i chce pociechy duchowej, że 
jest przy tym zupełnie prawie samotny, 
borykający się z męką swego życiń.., 


(Ciąg dalszy nastąpi), 


dwie 
rozprawy. Rosse ua wszystko miał odpowiedź 
(według jego mniema- 
nia). Nie znalazł jednak wytłumaczenia, że 
pieniądze, za które przed wojną założył pis- 
mo, nie pochodziły z funduszów propagandy 


wyrzutem, że są za małe, za błahe w 


się do Ligi Narodów, by zakwestionowała 
przyłączenie Alzacji do b 

Oskarżony bronił się, że chociaż dążył do 
decentralizacji administracyjnej, nigdy nie 
chciał autonomii politycznej. 

Komisarz główny, Jean Leonard, znalazł 
po wyzwoleniu dokumenty Gestapo i szpie- 
ga niemieckiego, dr. Ernsta. Z dokumentów 
tych wynika, że Rosse nigdy nie był zmusza- 
ny przez Niemców do ogłaszania publikacyj 
proniemieckich, jai: to twierdzi. Czynił to 
dobrowolnie, z własnej inicjatywy. Leonard 
zapewniał, że Rosse zadenuncjował Isacoca 
dyrektora księgarni katolickiej, aby pozbyć 
się konkurenta, jak również przyczynił się 
do aresztowania panny Matter oraz dzień- 
nikarza Ericksona, W artykule, ogłoszonym 
w październiku 1940 wskazał Niemcom 
funkcjonariuszy i policjantów, którzy pro- 
wadzili ankietę w sprawie jego dzi 

Rosse spuścił głowę Mimo to z przyzwy« 
czajenia nadal wypierał się winy. W posia- 
daniu sądu znajduje się dowód, że Rosse za- 
denuncjował Niemcom p. Benedetti, szefa 
gabinetu prefekta w Kolmarze. 

W środę wysłuchani zostali były ambasa 
dor Rzeszy, Otto Abetz oraz Ernst, szef pat» 
germanistycznej sekcji propagandy w Alza- 
cji. 


AN ETEN 


Mas rolnicza 
o wielorakich 
możliwościach 
zastosowania 
Na Targach Paryskich 

znawcy podziwiali mą» 

szynę - traktor, ó sile 8 

koni par. (H.P.), ząopa» 

trzoną w przyrządy, 
dzięki którym 

| może rolę pługa, rozpy« 

| lacza, kosy, piły do ści+ 

nania drzew i rżnięcia 
desek. 


sta IA AREI AIEN A 


(New York Times Photó) 
WODE WO sann ta stati E wad aad l 


Maria L. Marles les Mines, — W 
wach kupieckich oraz technicznych najlepiej 
zwracać się do Związku Kupców i Rzemieśl- 


St. K. Cróix (Nordy. — Istotnie, 
o odnawianiu kart tożsamości 
; swych miejsc zà- 
mieszkania. (Certificat de résidence). Winión 
Pan przeto także za e sprowadzić 
z Marlies les Mines i Lén oraz dołączyć zá- 
świadczenie z Croix. (4048)! 
Marcin £Ł. Ostricourt (Nord). — Adresu 
Kasy Społecznej w Tarnowskich Górach nie 
mamy. Z chwilą scalenia wszystkich kas, 
funkcję tę przejął Zakład Ubezpieczeń Spo- 
łecznych. Centrala znajduje się we Warsza+ 
wie. Do Warsza: isać. 


radzimy dołączyć 
ędzynarodowy na odpowiedź (Coupon 
international), Otrzyma go Pan na poczcie. 
(4049) 


pon mi 


Jean Goujon, Paris, 
Anna M. Prévert (Cantal), — 
pracą zagranicę zostały w Polsce 


lsko-francuski <a > 

wy po e w sprawie 

polskich we Francji, zawarto PME w. 

wejdą w życie z chwilą ratyfikowania ich 

przez parlamenty zainteresowanych RZ A 
H. K. z La Olarence. —— Do Niemiec do- 


(4054) 
Jan Ch. Reculec (Cher). —- Powiat Sokół» 
ka należy do Polski, Grodno nątomiąst znaj 
duje się już w granicach państwa sowiec- 
kiego. (4055 


lego, będzie wymagał wizy ej. 
R może wt zgłosić c EA 

skiego w Paryżu na adres nas : 
Consulat Général de Belgique, i a A 
rène, Paris, 8. 


ogłosiły komunikat, zapowiadają 
przyspieszenie demobilizacji oddziałów 224 
skich. Przyjąć należy, że nastąpi to już 
wkrótce. — W sprawie renty starości. == Je- 
Śli Pan opłaca ubezpieczenie społeczńe „As- 
surańces Sociales”, należy się Pant renta 
starości, o którą Pan powinien wszcząć sta- 
rania przeż Kasę, do której Pań składkówał. 
(4057) 
P. Ch. Fsparsać (T; et G.) — Pómióc Pa- 
nu w odszukaniu rodziny w Argentynie może 
POK. Rądzimy przeto tam skierówać swe 
poszukiwanie. Adres jest następujący: Croix 
Rouge Polonaise, 23, rue Taitbout, Paris, 9. 
4058 
Stały Czytelnik z Mórignac, — Mię asy 
rodowego zezwolenia na jazdę samochodem 
nie ma, Każde państwo wymaga, by kandy- 
dat na Szófera, złóżył przed jego komisją 
państwową egzamin z prowadzenia sąmocho- 
u. (4059) 
H. B. Avion. — Na wysyłkę pieniędzy z 
Polski wymagane jest zezwolenie Polskiej 
Komisji Dewizowej w Warszawie. Bliższych 
wyjaśnień w tej sprawie udzielić może Pani 
Bank PKO. (4060) 
dan J. Ebouleaa par Bucy le Pierrepont 
(Aisne). — Podanie o ponach Odszkodo- 


wania winien Pan w Dólśgation dé 
tementale de ia Raoodatructión at e PUN 
banisme à Laon (Aisne). (4061); 


O osiołkach 


— Rzeczywiście, że ten Edek ma pecha. 
Patrz! czynie wygląda, jak półtora nieszczę- 
ścia z tą oślą czapą na głowie? 

Cóż on znowu nabroił ? 

— Po raz trzeci zapomniał przynieść ka- 
jetu z wypracowaniem. Dws razy „Psor” mu 
wybaczył, ale w końcu już mu zabrakło 
cierpliwości i za karę nałożył Edkowi oślą 
czapę. 

Tak rozmawiali ze sobą dwaj koledzy pod- 
czas przerwy. Po chwili utworzyła się cała 
grupa i Edek stał się tematem ogólnej roz- 
mowy. 

— Doprawdy, rzadko spotyka się chłopca, 
który jest tak jakoś dziwnie nieudany, jak 
nasz dzisiejszy pokutnik. Niech tylko zoba- 
czy, że dwóch z nas opowiada sobie coś, za- 
raz staje akurat przed naszym nosem i z 
pół otwartymi ustami słucha ,co się mówi... 

— A czy widzieliście, jaki jest łakomy 
Wcale nie zwraca uwagi, że są starsi przy 
stole, jak tylko podadzą półmisek, pierwszy 
chce zgarnąć dla siebie potrawę. A przy de- 
serze dostaje wręcz drgawek... 

— Co zobaczy, zaraz chce mieć. I wcale 
się nie krępuje prosić naprzykład o pienią- 
dze nawet obcych, jak tylko spotka lodzia- 
rza. 
Na obchodzie rozparł się w pierwszym 
rzędzie i dopiero dyrektor wyprawił go, bo 
było to zarezerwowane miejsce dla księdza 
proboszcza. í 

Ostatnie słowa  dosłyszał, przechodzący 
przez salę wychowawca. 

— O czym tak moi chłopcy rozprawiają ? 
— zapytał, obejmując wpół Witka, naj- 
lepszego ucznia. 

— O nieszczęsnym Fdku. Chcielibyśmy, 
aby mu czemprędzej zdjęto tę oślą czapę, 
— odpowiedział za kolegów Tadzio. 

Wychowawca zasępił się. — Wiecie, jak 
unikam robienia wam przykrości, ale Edek 
jest uosobieniem tego, czego robić nie nale- 
ży. Ileż razy zwracałem mu uwagę, że czy- 
ści się paznokcie tylko w domu, w sypialni, 
albo w cgóle tam, gdzie niema nikogo. 

Jak bym mówił do ściany. Codziennie ta 
sama historia. Wczora; odebrałem mu scy- 
zoryk, dziś na pierwszej lekcji, dla odmiany 
czyścił sobie paznokcie stalówką. 

— Panie wychowawco, już my się weźmie- 
my za niego, ręczymy, że go wymusztruje- 
my, niech Pan wychowawca tylko pozwoli 
już mu zdjąć tę oślą czapę — poprosili 
chłopcy. 

— Jeżeli dacie słowo, że zajmiecie się wy- 
chowaniem Edka, zgadzam się. Pamiętajcie, 
że on nie ma matki, a babka-staruszka nie 
ma dość energii. Ojciec wraca do domu, gdy 
chłopięc już śpi, więc rośnie to samopas i 
jest nieznośny. 

Omówiono warunki z wychowawcą. Wicio 
objął główny protektorat. Dwóch innych ko. 
legów będzie kolejno pilnowało odrabiania 
lekcyj. 

— A teraz marsz do klasy — zawyroko- 
wał. wychowawca w myśl dzwonka, nawoły- 
jącego do pracy. z 

Edek oswobodzony od oślej czapy, czer- 
wony jak burak, siedział nieruchomo na 
ławce. Chyba po raz pierwszy w życiu. Za- 
pewne nie ochłonął jeszcze z emocji, a przy- 
pomniała mu ją owa obrzydła czapa, leżąca 
na katedrze. 

— Wobec tego, że jest akurat lekcja zo- 


rozpędzi się, nie trwa to długo i niebawem 


trzydziestupięciu iat, 
Francji żywot osła kończy się po latach o- 
siemnastu. 


— A dlaczego tak krótko żyje, panie Pro-| sy surowca, starego papieru oraz część 


fesorze? — zapytał Stasio. 
— Mam wrażenie, że naogół osły są źle 
traktowane i zbyt ciężko pracują. A powin- 


no by być inaczej... Osioł jest niewybredny, | straż fabryczna, straże pożarne z Beau- 
skromny. Zadowalą się najgorszymi trawa-| rojnyjlle, Hesdin, Montreuil i Berck. 


mi, na które koń patrzy z pogardą.Słusznie 
nazywają go „koniem ubogich”. Ale... osioł 
nie będzie pił zamroczonej wody, 
przezroczysta. Najchętniej gasi pragnienie 
w strumykach, które zna ze swych wędró- 
wek. Nie zdradza bynajmniej ochoty bro. 
dzenia po wodzie, przeciwnie uważa, aby nie 
zamoczyć nóg, również na drogach omija 
starannie błoto i kałuże. 


Młody osiołek żest zwinny i wesoły. Gdy|rów lnianych Vermesch w Warhem spaliła 
dorośnie staje się ociężały i smutny, zwła- EREET NATE FAS TAE ODT EPT OK RED EET 


szcza gdy źle się, z nim obchodzą. 

Pewnie nle włecie, 
najcznułsz, matek. Gotowa za dzieckiem 
swoim wskoczyć w płomienie bez chwili wa- 


Osioł obdarza też przywiązaniem swego 
pana. Wśród wielu głosów zawsze poznaje 
głos chlebodawcy. Zna również swój dom, 
rozpoznaje ścieżki, któremi chadza. 

A mioże któryś z was widział osła, popi- 
sującego się w cyrku? 

Nie, nikt nie widział, t 

Mleko ośle jest bardzo dobrą odżywką. 
Król francuski Franciszek pierwszy (1494— 
1547) był bardzo chory. Sprowadzono doń 
słynnego tureckiego lekarza z Konstantyno- 
pola, Doktór zapisał królowi miast lekarstw 
picie oślego mleka i skutek był doskónały: 
pacjent 
opieką i mogły się 
trawą na łąkach. 

A teraz na zakończenie opowiem wam hi- 
storię, której byłem św!adkiem. Działo się 
to'na Riwierze, w starożytnym Antibes. 


Przed dworcem stawał stale mały wózek,|yfERICOURT SOUS LENS. — 


zaprzężony w osła. Na koźle siedział staru- 


zek i czekał na przyjezdnych, aby zawieść]. Ay 4, 10 Mars — MERICOURT sous LENS 


im rzeczy. Musiał bardzo aa o swego o- 

bo mawiał do go, 
maki 4a duży stomiany kapelusz i 
kiedy załadował ciężkie kufry, schodził z 
siedzenia, aby osiołkowi ulżyć w ciągnięciu 
wózka. Osioł odwzajeraniał się wielkim 
przywiązaniem. Jeżeli uaprzykład ktoś pod. 
chodził, chcąc dać przewieźć bagaże, a woź 
nica siedział w narożnej kawiarni, krzepiąc 
się winem, osioł, widząc 


pan się nie zjawiał. 


[s naliśmy to nawoływanie 1 mą- stości po południowej o godz. 17-tej. Program 
Vey S był ulubieńcem + mieszkańców. bogaty. i urozmaicony, Po uroczystości poza | 


osłołek 
ża że o cukier było niełatwo, 


darzono go tym przysmakiem. 


często 


W czasie okupacji niemieckiej jakiś szu-| MAZINGARBE, 


brawiec zadenuncjował woźnicę, że dowozi 
żywność dla powstańców w górach. Gestapo 


chciało zaaresztować biedaka. Przyszli do]4.30 po południu, } 
domku i kolbą walili w] BRUAY EN ARTOIS. — Zebranie Związku Ko- 
nie atworzył, a jednak sły-|biet Polskich im. Marii Kono ręce RACJĘ się 


ologii, opowiem wam o ośle — powiedział Jego Wa th e 
wychowawca. szeli, że ktoś się rusza. To osiołek dreptał 


— Bóardzo prosimy — krzyknęły dzieci. 

Profesor wziął czapę do ręki. — Przy- 
patrzcie się, jaki osioł ma duży łeb i długie 
uszy, wewnątrz silnie owłosione. Jest po- 
dobny do konia, ale © wiele mniej kształtny. 
Natomiast kopyta ma bardzo twarde i dzię- 
ki temu może wędrować po skalistych gó. 
rach. Zresztą nietylko dlatego, że natura 
obdarzyła go solidnymi „butami”, ale rów- 
nież dzięki temu, że ma bystrzejszy wzrok 
od konia, subtelniejszy słuch i powonienie. 

Jeździec na ośle nie potrzebuje się. oba- 
wiać, że jego „wierzchowiec” poniesie go i 
wpadnie z nim do przepaści. Osioł chodzi 
drobnym krokiem, trudno mu jest galopo- 
wać, a jeżeli pod niocnym uderzeniem bata 


niecierpliwie, przestraszony hałasem. Wy- 
rew drzwi. Barbarzyńcy, nie 
lazłszy: staruszka, zastrzelili 
Pełni dumy z bohaterskiego 
w później 
wrócił z miasta do domu. Napewno zadziwił 


i 
kle, Gdy zobaczył wywalone drzwi i leżące- 


go na podłodze martwego osiołka, najwier-|30, uprasza się o p 


niejszego przyjaciela, 
z żalu... Nie ma już 
z oslołkiem... 

Klasę zaległa cisza, Zadumano się o 


uszk o towarzyszu. 
Rpa alaran DIEGA "CE ca ANGA. 


a 


Dzieci osędzą, 
która praca, 
napisana przez 
dorosłych, 
jest najlepsza 


Drogą losowania wy- 
brano w Paryżu dziewięć 
dziewczynek, w wieku 
od 10 do 15 lat, które 
wybiorą z prac dorosłych 


į najlepszą, zasługującą 
na nagrodę, w wysoko- 
E ści 25.000 fr. — Na o- 
brazku widać trzy z po- 
śród dziewczynek, 
branych do sądu konkur- 


do pracy. Każdą pracę 
trzeba dokładnie prze- 
czytać, 
wie móc osądzić, której 


(Photo: Keystone) należy się nagroda. 


ZIMORODEK 


— Czik! Czi-rik — zakrzyczało coś po ta- 
tarsku, dziko i przejmująco w naszym po- 
toku. Nisko nad wodą leciał jakiś ptak i 
S Rezyk Kaliny 

jak srebrne cienie. Krzyk y 
a iria zh się białym 
że dotykało ono płynącej rzeki. |. 


krzyczał przeraźliwie. Ryby 


pochylony nad rzeką opuszył 
kwieciem, 


Tam usiadł ten ptak i ucichł. 


Maryna stała koło krzewu 1 nasłuchiwa- 
ła. Mnie biło serce. Nie czekaliśmy długo. 
Ptak zatrzepotał gałązkami i znowu ulo- 


— zdziwi- 


tnił się w powietrzu. 
— Co to za ptak tak krzyczy ? 
ła się Maryna. 


A on tymczasem zatoczył znowu krąg i 
"pokazał się w oślepiającym blasku swych 
piór. Główkę miał jakby z czarnej krepy, z 
białym Iśniącym kołnierzykiem, z czerwoną 
skrzydła błękitne, o metalicznym 
połysku, pióra pod brzuchem ciemno-niebie- 


czapeczką, 
skie o jedwabistym świetle. 


— Jaki to Śliczny ptak! Jaki zręczny! — 


wołała Maryna. 


Jak spod ziemi zjawił się Błażek į stanął 


koło nas. 


— Ha, ha! — śmiał się Błażek. — Pew- 
nie nie wiesz, co to za ptak? — naśmie- 


wał się i rozgniewał tym Marynę. 
— Pewnie, że wiem — krzyczała. 
— No to powiedz! 
— Oczywiście, że kraska. 


pon 


Uwagi pani Klary 


Marchew znakomicie oczyszcza krew, 
po krótkim czasie jedzenia surowej mare 
zauważyć poprawę cery, 

wypryski znikają, a policzki lekko się 
zaróżowiają. Jednak diety: surowkowe 
należy stosować jako środki zapobie- 
gawcze, a nie jako lecznicze, w wypad- 
W kach niedomagań trzeba zasięgnąć ko- | gni 


chwi można 


niecznie porady lekarz 


e] czycielskiemu żywiołowi szybkie jego 


musi być nów franków, 


że oślica jest jedną Z| swo Polek im. Heleny Paderewskiej orga- 


wyzdrowiał. Odtąd otoczono oślice | Phalempin. 
| rozkoszować soczystą Przyj. Harc. 


jak był u-jz 


„| całą Polonię z 


podróżnego, krzy-| czerwca br. 
czał „uuii”, „uuii” tak długo, dopóki jego | programem: 


właściciel A 


bied-| Kto dobrze trawi, dobrze Śpi |uc: 


osób pracę, ich zdaniem | O mistrzostwo P.Z.P.N.-u w Okręgu Bruay 


¿f trzy spotkania o mistrzostwo Okręgu. Przyniosł 


sowego. Zabrały się już|żyny zwyciężyły wysoko, przy czym Jelena z 


aby sprawiedli-|nął ją na pierwsze miejsce w 


1 
i 
p 
ko 


Ogień zniszczył fabrykę papieru w Maresquel 


się. Straty bardzo poważne zostały obliczone 
na 50 milionów franków. Zniszczeniu uległ 
również warsztat mechaniczny fabryki. 


r y nowe , 
|). O pożarze donoszą również z Paryża. O- 
, powstał węskładnicy drzewa. warszta- 
„kolejowych w Pont National, Pożar 
zniszczył 150 metrów sześciennych drzewa. 


Nadzwyczajny kongres górników 
Pas de Calais 6. czerwca 
W piątek 6, czerwca po południu odbędzie 


rozprzestrzenienie się. Spaliły się zapa- 


składnicy. ` 
W akcji ratunkowej wspomagały 


Straty wynoszą kilkadziesiąt milio- 


niu społecznym dla górników. 


——> 


Studenci lillscy będą strajkowali 
6. i 7. czerwca 
Lille. — Studenci wszystkich uniwersy- 
tetów francuskich, między innymi również 
z Lille, uchwalili strajk protestacyjny na 6. 
1 7. czerwca. Czynem tym chcąc zaprote- 
stować przeciw różnym projektom  rządo- 


wym, przewidującym podniesienie opłat a- 
kademickich i obniżenie stypendiów, 


oO denna 
Szef ges lillskiej aresztowany 
Lille, — Policja francuska aresztowała 
w Soulzbach dep. Moselle, b. szefa gestapo 
w Rouen i Lille, Piotra Ackermanna, po- 


chodzącego z Saarbruecken, 


Saksofony -- Klarnety -- Trąbki 
oraz wszelkie instrumenty muzyczne 


DE RUYCK, 128, Grande Rue — ROUBAIX 
(15 st.) 


Policja z Calais na tropie organizacji 
ułatwiającej ucieczki jeńcom 
. niemieckim 

Calais, — Dwaj członkowie tajnej policji 
z Calais ujęli ostatnio pewnego jeńca nie- 
mieckiego, Kurta Kuehnera, znajdującego 
się w drodze do Niemiec. Niemiec posiadał 
'|fałszywą francuską kartę tożsamości, za 
którą, jak oświadczył, zapłacił 5000 fr. 

Jakkolwiek policja nie wydała w tej spra- 
wie żadnego oświadczenia, ze względu na 
dobro toczącego się śledztwa, przyjąć nale- 
ży, że fałszywe karty musiała dostarczać 
pomocy jeńcom niemiec- 


Zapasy Inu iaei Warhem 
spaliły się 
Straty wynoszą 50 milionów franków 
Lille, — Składnica lnu fabryki przetwo- 


LENS. — (Swięto Matek), — Towarzy- 


nizuje w niedzielę 8. czerwca obchód 13-tej 
rocznicy, połączony z „Świętem Matek”. 
Przed południem odprawiona zostanie w ka- 
plicy św. Elźbiety Msza św. na intencję ma- 
tek; uroczystość popołudniowa odbędzie się 
w sali p. Marchewki, na szybie 4-tym Lens. 
W programie występy dzieci i młodzieży 0- 
raz przedstawienia teatralne w wykonamiu 
starszych. M. in. „Serce Matki” oraz „Zarę* 
czyny z przeszkodą”. Na zakończenie zaba. 


wa. taneczna. 
O liczny udział uprasza szan, Polonię 


NOYELLES SOUS LENS. — Koło Przyj. Har- 
cerzy zawiadamia, że zebranie Koła nie odbędzie 
się z powodu wyjazdu drużyny harcerskiej do 
Zaprasza się na  wycięczkę ło 
oraz sympatyków harcerstwa. Zbiór- 
a w niedzielę 8. bm. o godz, 6.20 na dworcu 
Mericourt-Corons. Powrót o goaz. 19-tej. Osoby, 
które chciałyby wyjechać na let zbiorowy win- 
ny o tym powiadomić zarząd K.P.H, do piatku 
6. bm. celem wykupienia biletów. . 


PUSZ Stanisław 


niniejszym zawiadamia swoją Szan. Klientelę, iż 
dniem 1-go czerwca br. otworzył na nowo swój 
zakład RZEŻNICKI, Poleca się nadal do uag 
Szan. Klienteli. (1507 

BILLY MONTIGNY. — Koło śpiewu im. św, 
Cecylii, urządza w niedzielę, dnia 8. bm. wielką 
zabawę wiosenną, w sali p. Ryńskiej. Zaprasza 


— -:— 

Nabrał kupców na 20 milionów fr. 

Paryż. — Dwaj inspektorzy policji wy- 
wiadowczej z Paryża, pp. Peyre i Gautier, 
aresztowali oszusta Andrzeja Leopolda Ru- 
bina. Osobnik ten 10-krotnie karany, nabrał 
szereg kupców na poważne sumy, Oszustwa 
jego sięgają 20 milionów franków i lista po- 

odowanych nie jest jeszcze kompletna, W 
każdym razie jest ich wielka ilość, 

Terenem działalności Rubina był Paryż i 
najbliższa okolica podparyska, 

Największe straty ponieśli gąrażysta Piotr 
Morel z 18-go obwodu paryskiego (500.000 
fr.) i niejaka p. Furmańska ze square du 
è | Temple” (400.000 fr.) i 

TROYES (Aube) ci rasie śmierć 
Polki). — 19-letnia p. Babinś Banach zamieszkało 
u sw kużynowstwa pp.: Woźnińskich właści- 
cieli piekarni na 6. rue fre de Villepard, kg- 
piąc się w tow twie powyższych utopiła się 

V Wy ek ten, który stał się w éro- 
dę 24. 6. poruszył całą kolonię. -` 

Zarówno z rodziną odczuwa to nieszczęście T-wo 
= Oświatowej, 


HARNES., — Grono Przyjaciół Harcerzy wraz 
ze swymi drużynami harcerskimi urzą 15. 
„Dzień Harcerza' z następującym 

o godz. 1l-tej Msza św. w ma 
Harcerstwa; od godz. 16 do 17-€ej wprowadzenie 
towarzystw do sali pana Gruchały, Początek uro- 


taneczna. Wszystkich rodaków ż 
ùa powyższą uroczystość serdecznie a A, 


Il, — Stow, św. Kazimierza za- 
wiadamia swych członków, że Tow. bierze udział 
w 1-szej rocznicy młodzieży K.S.M.P.-%. w nie- 
dzielę 8. czerwca w sali gnłanej, Zbiórka o godz. 


w czwartek _5. czerwca © godz. 17- 


Polskim. Ważne sprawy. 


4 
E 


kąpieli miała w; pić 
zostanie pir it telr -e Eat 


Zauważyć można wśród licznych osób, m "za 


spokoj 
kach. (Visa Nr. 846 P. 2894). 


VILLERS St, PAUL (Oise). — Z.K.P.L.M.K. 
zwołuje zebranie 8. czerwca o 15-tej w sali „Bar 
|Musicallt''. Sprawozdanie z 3-ciej konferencji, 


ARGENTEUIL, — Zebranie Tow. im, A, Mic- 
kiewicza odbędzie się 8. bm. w szkółce Polskiej 
na rue Ouches 17, o godz. 15. Ważne sprawy. 


Urzędniczka pocztowa 
przedawnione banknoty 
Dijon. — Urzędnik kontrolny poczty w 
Joigny (Yonne) otrzymawszy od jednej ze 
swych współpracownic zainkasowaną wię- 
kszą sumę pieniędzy, stwierdził pomiędzy 


Niespodziewanie wysoka porażka 


Fortuny Bethune 
Bruay en Artois, — Niedzieli ub. odbyły mię 


rowadzenia w tabe 


aśnienie i objęcie 
pewne wyi i aillicourt. Obie dru- 


przez Wiktorię i Fortunę 


Barlin uzyskała nawet dwu 
więc przy: równej. il 
lepszy stosunek bramek, 


pak [|wo wymijające odpowiedzi, potem . jednak 

tóry tymsamym wyśu+ Z źe przedawnione banknoty sama 
tabeli > if włożyła na miejsce ich zabierając dobre bę- 

'|dące obecnie w obiegu. 

m A 


Rolnicy z Blamont zajęli przemocą 


Wyniki szczegółowe były następujące: 
Fortuna Haillicourt — Fortuna Bethune 6—0 
Ocean Calonne Ric, — Wiktoria Barlin 0—13 
Unia Bruay — Wicher Houdain 2—2 
rozgrywkach tabela Okręgu wygląda 


a s 
następująco: 
t. st. br. y 
Wiktoria 5 A A 53—%0 | Nancy. — Rolnicy wioski Blamont w dep. 
e B 35 3 38—18 | Meurthe et Moselle, nie wywiązawszy się z 

— 00, — zawołał Błażek — właśnie, że ej R: 15 4 p” = dostaw zboża jakie na nich zostały nałożone, 

nie: kraska. Fortuna B, 15 20 24-2} | zostali za karę pozbawieni dostaw mąki, 
— A jaki? Unia B.e r u | Nie godząc się z zarządzeniem władz wtar- 
— Zimorodek. i Soson A O. 16 6 25—63 |gneli do miejscowego młyna i zajęli go prze- 
— Zimo*ro-dek? — zawołaliśmy oboje ZłOcean C. R. 16 6 25—62 | mocą uniemożliwiając wysyłkę mąki dla in- 


Maryną. 

— Zimorodek — powtórzył Błażek — naj- 
piękniejszy. ptak naszej rzeki, wygląda 
wspaniale: zwłaszcza zimą, gdy lody sku- 
ją wodę i śnieg zasypie brzegi, a drzewa o- 
szronione stoją martwo. 
lśni wśród śniegu jak latająca tęcza. 

— Fruwająca tęcza — poprawiła Błażka 
Maryna. 

— Niech ci będzie — zgodził się Błażek. 


Zimorodek akurat śmignął nad wodą, po|den punkt Wichrowi w wyścigu jego 


czym leciał już równo. Jeden ptak błyszczał 
błękitnie w powietrzu a drugi, jego odbicie, 


sunął pod wodą i tak płynęli tęczowo jeden | jeden punkt. 


nad drugim. 


— Jak będziecie cichutko — powiedział | wiktoria zagrała g mistrzowsku, Mimo up: 
pokażę, gdzie się | grała ga początku do końca w RL i - 
m 


nagle. Błażek — to wam 
ścielą i zimują zimorodki. 
-— O, naturalnie, że będziemy cicho. 
ostrożnie za. Błażkiem 


z urwiska: zwisała na dół gałęziami stara 


wierzba. Urwisko było podmulone przez wo-| Komunikat W. G. 


dę. Między urwiskiem a rzeką zwisały splą- 
tane korzenie. 

Błażek' podprowadził nas blisko į wskazał 
ręką zwisające nad wodą korzenie. 

— Czy widzicie tam cośkolwiek ? 

— Nie! 

— Popatrzcie lepiej. 

z y 
widzę gniazdko ulepione z gliny. 


pliwa. przez. chwilę. 


nasz zimorodek. Dwa ptaki 


od ich piór. Marian Czuchnowskń 


prowadzili 
Wtedy zimorodek a, row: 


wysokimi maj ie i miejm; nadzieję wodzić zał 
Szliśmy swej grupie x y o 
brzegami. Na zakręcie rzeki było urwisko j|chowa | zdobędzie zaszczytny tytuł mistrza. i 


cie — zawołała Maryna — |tuna B. w Bethune; Wiktoria — Pogoń w Auchel, 
— Ciszej! — syknął Błażek. — Bądź cier- 


Z gniazda wychylała się barwna ptasia 
główka. I jak błysk tęczy spadł na gniazdko 3 
stanęły na | Polska — Czechosłowacja zostanie rozegra- 
jazdku a my nie mogliśmy oderwać oczu |ne w dniu 31. sierpnia w Pradze, rewanż zaś 


A hp RE goor my AP 

Spot ie, obnie jak następne, zostało ros 
zegrane w wielkim upale, który ujemnie wpłynął 
na przebieg gry, powodując osłabienie . graczy. 
Wynik zaskoczył wszystkich. Stawiano przecież 
raczej na Fortunę Bethune, gospoda» 


Do połowy 
2—0, w drugiej podwyższyli ną 


nych gmin. 
Do wioski Blamont wysłano oddział żan- 


Unia B. — Wicher H. 2—2 


Spotkanie należało podobnie jak poprzednie do 
pardzo ciekawych, Unia nie zawiodła swych zwo+ 
lenników i tak jak spodziewano się, jes 

do pierw- 


szego miejsca w tabeli. Gos 
i długo nawet prowadzili 2—0, W zrywie 


domków prefabrycznych. 
Wicher wyrównał i w ten sposób uratował | BRUAY EN ARTOIS. — W kopalni w 


Lapugnoy zginął przy pracy górnik Juliusz 


BRUAY EN ARTOIS, — W gminie La 
Condette (Pas. de Calais), zabrakło chleba. 
Sprawą zajęły się władze. 

LEFOREST. — Na dworcu miejscowym 


Ocean Cal. Riconaart — Wiktoria B. 0—13 


ym tempie, Drużyna odla. Zwycię+ 
wiktorii jakkolwiek wysokie, jednak zasłu+ 
= Ae Atain. dziś się 1 


R R WAU Rf r wwo ya 2 
i D. Okr. Bruay |r Poio kapa pasop 


Następujący gracze zostali zawieszeni na nie- 

ę 8. czerwca br. za nieprzybycie do wy” 
znaczonej przez Wydział: Styller, Polerowicz, Pa- Chambery 

pierski. Za Wydział: Radoła Antoni, | ni lekarz dr, Grimmon i jego żona, oboje za- 


- —> 


Gry na 8. czerwca 1947 w Okr. Bruay 
Wicher — Fortuna H. w Houdain; Unia — For- 


Godziny zostaną jeszcze wyznaczone, 
Za Wydział: Radoła Antoni, 


Polska — Ozechosłowacja 31 sierpnia 
Pierwsze powojenne spotkanie piłkarskie 


CAEN. — W Chichebonville pożar znisz- 


odbędzie się 11, kwietnia 1948 r. w Polsce, |czył stodołę z 200 kwintalami siana i owsa. 


Ważne dla wyjeżdżających 
do Polski 
Delegat na Francję Generalnego Pełnomoc- 
nika Rządu R. P. do Spraw Repatriacji zo- | kanału pod Niceą trupa zamordowanego 


stał poinformowany, że ziemniaki przywie- | m 


zione przez reemigrantów do Polski spowodo- 

ukazanie się na Dolnym Śląsku szkod- 
nika zlemniaczaaego, tak zwanej stonki 
e często spctykanej we Fran- 
e 

Na skutek tego zebrania się repatriantom 
przewożenia ziemniaków do Kraju. 

W tym celu specjalnie upoważnione czyn- 
niki będą przeprowadzać kontrolę przed wy- 
jazdem, aby żadne zapasy ziemniaków nie 
zostały przyjęte do transportów. 

Delegat na Francję 
Gen. Pem. Rządu R.P. 


PROCY WE 


Do wszystkich harcerzy i harcerek 
w Środkowej Francji 


Hufiec Sam Le Creusot urządza w dniach 7. 
i 8. czerwca br. w miejscowości Montchanin les 
Mines (S. et L.) zlot pod hasłem „XXV lecia”, 

Niech nie zabraknie żadnego harcerza żadnej 
harcerki na zlocie. 

Niech idea służby Bogu, Polsce i bliźnim będzie 
dla was drogą 
A więc wszyscy na zlot. „„ Czuwaj” 

Komenda Hufca 


Media mają przyczynić się 
do wyjaśnienia tajemniczego zabójstwa 
Nicea, — Przed miesiącem wydobyto z 


ężczyzny. Dotychczas nie zdołano stwier- 
dzić tożsamości nieznanego ani wejść na 
ślad zabójców. 

Media postanowiły przyjść z pomocą miej- 
skiemu wydżiałowi śledczemu i zaofiarowa- 
ły swą współpracę do wyjaśnienia sprawy. 

„Jasnowidzący” i „jasnowidzące” wierzą 
w wyjaśnienie sprawy. Jeden z nich oświad- 
czył nawet w formie kategorycznej, że mię- 
dzy zabójcami znajduje się pewna kobieta. 
Poszukiwania trwają i w kołach policyjnych 
oczekuje się z Wielkim zaciekawieniem 
wyniku współpracy policji z siłami okulty- 
stycznymi. ` 


Rada Narodowa Okr. Tul 

Rada Narodowa Polaków we Francji Okręg Tu- 
luza podaje dó wiadomości wszystkich Rodaków, 
że zwołuje na dzień 8-go czerwca br. na godz, 
15. w Domu Polskim w Tuluzie, 45, Allée des 
Demoiselles ogólne zebranie wszystkich Polaków 
celem ża eenia delegatów 2 trze- 

ciego Zjazdu gracji Polskiej w P n 
Okręgowa R. N. Polaków. 
NANTES (Loire Inf.). — Zebranie OPO odbę- 


—:-:>—> 


przewodnią ku lepszej przyszłości. į dzie się 8. czerwca w Café de la Champagne, pla- 
m Le Creusot. 


ce de Bretagne w Nantes o godz. 10-tej rano. 
Ważne sprawy. , 


Polacy 
w fabrykach chemicznych 
w Villevorde i Marly 


Bruksela. — Dwie ogromne fabryki che- 
miczne w Marly i Villevorde, pod Brukselą, 
zatrudniają kilka tysięcy robotników, po- 


Gwałto 
' Bruksela, —— Nad południową częścią bel- 


gijskiej prowincji luksemburskiej przeszła 

owna burza, Piorun uderzył w kościół 
w Jehonville pod Paliseul wzniecając pożar 
w świątyni. Wkrótce kościół cały stał w 


między nimi ponad stu Polaków. Kilku z| płomieniach. Szaty oraz przybory liturgicz- 
nich pochodzi ze starej emigracji, reszta to| he ocalono. Reszta spaliła się. 


uchodźcy przybyli z Niemiec i zdemobilizo- 


` Poza tym burza wyrządziła wielkie szko- 


wani żołnierze z Anglii i Francji, tudzież z| dy w polach, sadach i ogrodach warzyw- 


Pierwszej Dywizji Pancerzej, Warunki pra- 


nych oraz na szosach, Miejscami trzeba. by- 


cy są ciężkie, a 1 zarobki nie najlepsze. Mimo|ło nawet wstrzymać wszelki ruch kołowy. 


to, Polacy ci czują się tu doskonale, Więk- 
szość z nich zamieszkuje w Brukseli. 
Dążeniem ich jest zjednoczenie się w or- 
ganizacji niezależnej i samodzielnej, opartej 
jedynie na samowystarczalności. Inicjatywa 
dobra i najbardziej odpowiadająca rzeczy- 
wistości realnego kierunku organizacji czy- 
sto społecznej i kulturalno-oświatowej, jakiej 
dotąd brak na gruncie brukselskim, ` 


(=) 


Wielki festival filmowy w Brukseli 


Bruksela. — Wielki festiwal filmowy roz- 
pocznie się z dniem 8, czerwca w Brukseli. 
Udział w nim zapowiedziało szereg najwy- 
bitniejszych artystów i artystek filmowych. 
Podczas festivalu wyświetli się 45 normal- 
nych filmów oraz 50 filmów krótkometra- 
żowych, 


Kolonia polska w Cheratte 
organizuje się 


Liege. — Polacy w Charatte zorganizowali Ko- 
ło Teatralne, które już dobrze prosperuje;i mą 
doskonałych amatorów, których mieliśmy sposob- 
ność podziwiać na Święcie. Matki 26. mają br. w 
Retinne w. sztuce pt.: urariy z przeszkoda- 
mi”. Koło teatralne wchodzi w skład Okręgu Lie- 


Nowemu Kołu życzymy powodzenia w jego, „PRE: 


a 09 m 


„Święto Matki” w Okręgu Liege 


Dnia 25. maja br. Okręg Liege zorganizował 
tradycyjny „Dzień Matki”. 
i 15-tej „Te Deum” odprawił ks. kape- 
lan Nowacki, a chór polski śpiewał szereg 
pieśni. Po nabożeństwie odbyła się wspólna foto- 
grafia przed  Bazyliką. 

Dalszy ciąg uroczystości odbył się w PŁ 


i yz przybyła niebywała dotąd Liczba 


LA 

Zagaił ją prezes Okręgu p. Klłysz, który w 
swoim wana przemówieniu określił znaczenie 
i doniosłość dnia w naszym życiu społecznym i 
udział Matki Polki w wychowaniu młodego po+ 
kolenia na emigracji. 

Następnie zabrała głos p. 
Polek 


a 
AiE wys tąpiła z obrazkiem scen 
a z o jem iczn t 
łużbie dla 


„W 
kraju > „Na _ dzień “Matki 
Kraju” i 'OSZON: 


ym po 
na py esław', tańcami narodowymi, dè- 


Kas p an NK 11 si 

g u 

taneczna dla starszych, k Toa, me S A 
;, LEODIUM, — (Obława policyjna na nie- 
pożądane elementy). — 200 żandarmów -i 
około 50 policjantów przeprowadziło obła- 
wę i rewizję lokali w dzielnicy przyległej do 
Souverain - Pont, Obława trwała dwie go- 


o 50 osób. 
p z 
PODZIĘKOW f 
Wszystkim, którzy brali udział w. pogrzebie szenia r 
mego kochanego.. JS. naszego drogiego Ojca, ; p : j 
Syna, Brata i yjaciela ow dk 
ś.p. Józefa LANGOWSKIEGO covet. ac: Tem AE soo 2 re KN 
, któ czynili si kol odpowied? przekazani: zł 
0008 86 bl rip m BE tą dro- 2 Kope. i pa A ba Ha Em ukazały mt pod 
gą serdeczne podziękowanie staropolskim „BÓG || numerem lecz bez adresu. sałączyć należy do 
ZAPŁAĆ”, (1513) || tistu unaezki, @ na kopercie napisać oprócz 
W smutku pogrążeni żona i cała Rodzina, | | adresu. podany numer ogł . 
GRAND QUEVILLY (Seine Inf.), w czerwcu 1947. Za ogłoszenia Redakcja nie odpowiada. 


Księgarnia Polska 


Wysyła pocztą na całą Francję i Belgię niżej 
podane książki; 

Mali Ludzie — Romans nadzwyczaj 
zajmujący, który każda niewiasta 


nna przeczytać tr. 
wieść „Podróż popes piekło”, którą 
każdy Polak powinien przeczytać 60 tr. 


Es a” podróży na księżyc 60 fr. 
Humor Polski, najnowsze anegdoty 50 fr. 
Podręcznik Ziół lekarskich 15 fr. 
Mały katechizm rzymsko-katolieki 25 fr. 
Podręcznik „Jak zostać spirytystą” 49 fr. 
Jak zdobyć sercę mężczyzny 25 fr. 
śmiej się, śmiej! Humorystyczne 20 tr. 
Budowa ciała człowieka 30 fr. 
Mapa całej kuli ziemskiej 105 fr. 
Ma; z now; granicami Polski 15 tr. 
Podręcznik „Moja Metoda nauki języka 
francuskiego”, część II. 200 fr. 
Wielki sennik najnowszy 130 fr. 
Najnowsza książka kucharska 

(2 części) 110 fr. 
Książka meldunkowa do kwaterników — 35 fr. 
Twój charakter i los na tle planet 60 fr. 
„Wiwat młoda para” (plakat weselny) 35 fr. 
Hodowła ptaków śpiewających 40 fr. 
Zbiór powinszowań dla zakochanych 15 fr. 
śpiewnik szlagiery polskie (nowość) 15 fr. 
4 zeszyciki Wolne-żart 7 tr 


y b; 
Książki do nabożeństwa dla dzieci i starszych 
— Książki szkolne — Elementarze i czytanki. 


Zamówienia do 40 fr. można nadsyłać znacz- 
kam. (1520) 


i w liście, 2 
Adresować: Librairie Mr. ROŻEK 
16, Avenue Van Pelt, LENS (P .de Ć.). 
PRS EE IANA HA NBC A 


Kancelaria Adwokacka 
pod kierownictwem DOKTORA PRAW 


S OLŚNICKI 


Tłumacz Przysięgły przy Sądach francuskich 


rue Jouffroy — PARIS XVIL 


106 
Métro: WAGRAM — Tá, WAGRAM 85-9) 
owe do ślubów, natura- 


Tłumaczenia urzęd 
lizacji itp. — Pełnomocnictwa, — Rozwody 
Obrona w sądach. 


12, Av. Wagram 
Mótro : b 
Przyjmuje od 

Choroby sk czne . (leczenie me- 

nowoczesnymi), umatyzm, żylaki, 


todami 
—:— hemoroidy oraz choroby kobiece, —:— 
ELEKTROTERAPIA (12-st.) 


Carnot 80.66 
13-tej do 19-tej. 


DOKTÓR PRAW 

TLUMACZ PRZYSIĘGŁY 

przy Sądzie Najwyższym 
Tłumaczenia urzędowe: Śluby — naturalizacje 
— sprawy sądowe O, A — handlowe — 
cz Porady bezpłatne u 


Dr. Leon SZELAGOWSKI 
PARIS — rue Debrousse — PARIS (16-0) 
6tro: Alma-Marceau, (10 st.) 


Tłumacz przysięgły 


Abs. Prawa Uniwersytetu Poznańskiego. 


— poszu| 
Prefektury 


Konsulaty, 
Piszcie z zaufaniem. Odpowiedź natychmiast 
M JAROSZYKR 


Traducteur Juré 
59, Bld. Poniatowski, 59 — PARIS (12): | 


(Metro: Porte Dorée) 


wiersze. 


Poszukuję MĘŻCZYZNY w średnim wieku do 
racy na roli, w. ma: twie. Płaca wo- 
tug ugody. Zgłosz. do: K TKOWSKI Karol, 
à court par DIEULOUARD (M. = 8 


SŁUŻĄCA, lubiąca dzi otrzeb: d 
domowej u doktora. powy wynagrodzenie 
żywienie. Wakacje morzem. Zgłosz, 
dresem: 92, rue du Fbg. des Postes 
; cd ry p się SŁUŻĄCEJ do pracy domowej t 
czę K REI. AAT do; . OORNEZ, 


, rue du Molinel, (Nord), (1508) 


się KUCHARKI i 


wymagane. Zgłosz, 
Guynemer, 


racy 
wy” 
+ > 


(1480), 


Pos: 
kacie 
% Avenue 
(Nord). 


KRAWIEC _pierwszorzędny, szuku, b. a 
brego CZELADNIKA do „żę AB e i dk 
3 Troją i 1 M PR eraz CZELA- 

na duże s „ mogącego 
mag a kij YTY YTY z mieszkaniem. Zak k 
adresem: S » rue Lepelletier, 

LLE (Nord). P Pe 15103 


Kupno — Sprzedaż 
1 wiersz (około 60 liter) e 50 fr. Æ 
Ogłoszenie (conajmniej 3 wiersze) 156 fr. 


u i 


Do sprzedania DOM sześciopiętrowy, d 
się do Kaseta: z garażem oraz 750 S CHAO. AA 
według ugody, m, do: PAŃCZYK Odette, 
rue de la zaa MIRAUMONT (Somme). (1511) 


"Do sprzedania SAMOCHÓD (6 Cv.), marki 
nault", w dobrym stanie. Cena 65 tys. fr. Z 
pod +: 75, rue de Courrieres, 

(P. de C.). 


POKOJOWKI 
pod : 


PO. a ppc 
(1508) 


„„Re- 
osz. 
VIN 
(1506) 


onlalne 
1 wiersz (około 60 liter) kosz 


Ł/ 
j 4 wiersze s 


306 fr. _ 
WDOWIEC samotn 


lat 58, 
starszą PANNĘ lub WE 40! lal $ 
zalany, Oferty do „Narodowca” pod nr, 


poznać 
58, w. celu 


i pracowita, posiadająca własny dom z du: - 
grodem, pragnie KAWALERA lub Di w 
CA bezdzietnego, od lat 40 do 50, dobrego a- 
rakteru i oszczędnego, w celu matr: 


Oferty kierować do: KRAWIEC Zofia, le 00% 
(1516) 


zam. 

EE zę 3, sA 
y z fotogr. za zwrot e 

dowca” = mw j ręczę do „Naro- 


+ umn o 


WDOWIEO, lat 55, pragnie poznać PANNE iuh 
WDOWĘ do lat 60, w celu matrymo 
terty do „Narodowca” pod nr. ISIS. ESATI: ng 


Poszukiwania 
t wtersz (około 50 litery 
a a T aaa S a: 


PUPKO, przyb 


Brata Stanisława do Fr 
cji w 1980 r. z woj. Ni pe 
BUPKO, ide, Waodlanoc ŚJ Ignacy 


Park PS 
BUCKS ' (England). ustka 


imprimerie M. KWIATKOWSKI = 
Lrayauz exécutés par: des ouvriers 
syndiqués,  Travailleure du Livre 
` = kla OGT mz 


j Le Granti Léon GARSTKA m LANS 


RA 


EE ESE > 
vaa S 


HA 
w, 


